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N i e  k r y t y k a  a l e  ż y c z e n i e
W  artykule wstępnym „Słowa"

2 dnia 8 marca, Autor wypowie­
dział uwagi tyczące nietyle same­
go programu ile egzekutywy tak 
słusznej w swem zaiożeniu pracy 
^ana Pułkownika Koca.

Autor ze zwykłą sobie swadą 
irafił w sedno sprawy.

Chodzi o to aby zasada zjedno­
czenia narodowego ujęta w progra 
n*ie nie uległa wypaczeniu, aby dro 
gą fałszywej interpretacji niepo­
wołanych czynników nie weszła na 
Gry sprzeczne z intencjami Tw ór­
cy aby wreszcie nie uległa w zara 
niu zabo.czyin wpływom „rodzijne 
go Klimatu".

Od wykonania programu od za­
chowania zasadniczych linji wyty­
cznych zależy bowiem jego „rai- 
&on d ‘etre“ .

Na trzęsawiskach budować nie 
^lożna, każda najlepiej obmyślana 
więzba konstrukcyjna nie wytrzy­
ma ciężaru gmachu, którego funda 
aicnta nie bęuą się opierać na nie- ! 
wziuszonym pokładzie opoki.

Chcielibyśr.iy ,mieć to przeświad 
czenie, że na budowę użyty będzie 
Pierwszorzędny materjał, że tal 
mozolnie a tak pięknie opracowane 
sklepienie na trwałych będzie o- 
parte podwalinach a nie na bagrne

Najpiękniejszy bowiem wytwór 
gerijuszu artysty runie w gruzy, 
skoro go twarda ręka mularska nie 
potrafi związać odpowiednią a d o - 1 
brą zaprawa. Jesteśmy dziś świad

kami, że zgłoszenia do „Zjednoczę 
nia narodowego" płyną już nie 
s imgą, ale wzrastającą z dniem 
każdym falą. Świadczy to chlubnie 
o popularności programu.’ Nato­
miast nie możemy wyzbyć się pew 
nego uczucia obawy, aby przez 
zbyt szeroko otwarte wierzeje nie 
wpłynęła tam metylko czysta w-oda 
lecz i te męty, kióre od początku 
istnienia Państw a polskiego zaru- 
wały atmosferę spokojnej a twór­
czej pracy Na-adu.

Sądziłbym, ze zasada nie „iloś­
ci , ale „jakości" decydować po­
winna o przy.ęciu tej lub innej kan 
dydatury.

Pozostawiając na uboczu W ojs­
ko jako siłę Państwowo najwyższą 
dzisiejsze spcłeczeństwo polskie 
składa się z dwóch zasadniczych 
ęruo.

Do pierwszej grupy należy, uży­
ję tego wyrazu „mniejszość produ 
kująca". Są to cltmenta stojące bez 
pośrednio u warsztatów pracy, ele 
menta które dzięki swej przedsię­
biorczości, pewnej tężyźnie życio-, 
wtj,  inicjatywie odwadze są głów­
nym motorem pracy twórczej w na 
rodzie. Na ich barkach spoczywa 
główny ciężą1" utrzymania Państwa 
zachowania jego równowagi eko­
nomicznej uhzymanie jego walo­
rów materjalnych i intelektualnych 
na szerokim rynku światowym. I

Do „mnie szóści produkującej 
zawężam jak ludzi wolnych zawo­

dów nauki, sztuki, medycyny, tech 
nlki, tak tez rodników samodziel­
nych, przemysłowców i przedsię­
biorców prywatnych, kupców żeg­
larzy, rzemieślników słowem tych 
wszystkich, którzy w Polsce nie 
zrozumiałym dla postronnego ob- 
seiwatora trybem nie należą du tak 
zw. „.świata pracy".

Rolnik pracujący w pocie czoła 
od świtu do nocy, rzemieślnik schy 
lony nad swym warsztatem, żeg­
larz borykający się z iozhukanym 
żywiołem, czy badacz spędzający 
diugie godziny w swem Iabora- 
to, jum to wszystko nie „świat pra 
cy k

„Świat pracy" to —  urzędowa­
nia od do pewnej zakreślonej go­
dziny to pisanie lub chowanie pod 
sukno papierów, to medytowanie 
nad przydziaLm do tego lub inne­
go szczebla służbowego przy szkła 
nce herbaty i papierosie.

Otóż ten „św ia t pracy", to od­
wrotna strona Medalu Polskiego. 
T o  coraz IicznLjsze a zamknięte w 
sobie oderwane od życia realnego 
środowisko stanowi grupę drugą.

Pi zeprowadzając analizę zgło­
szeń nie możemy zamykać oczu na 
fakt, że vvłaś.’. e ta druga grupa naj 
liczniej jest reprezentowana, że ma 
my więcej elementów które uważa 
ją że „maiszą ‘ 2głosić swój akces 
do organizacji a mniej tych którzy 
,,ehcą“ . Dlatego też ogłaszanie ur-

bi et orbi o tern, że dajmy na to 
„Ubezpieczal.ria społeczna w mieś­
cie X zgłosiła swoje przystąpienie 
do akcji" nie ujmując w niczem tej 
szanownej instytucji jest dla mnie 
mniej miarodajne niż przystąpienie 
np. związku k tpców' lub rzemieślni 
ków.

Niestety daje się pod tym wzglę 
ut,m zauważyć już dość znaczne od 
chylenre od picnu.

Nie chcę nikogo pomawiać o o- 
poituninn lub karjerowiczostwm, 
ale sądzę, że akcja zakrojona na 
tak szeroką miarę jak tkcja Pana 
Pułkownika Koca powinna się prze 
dewszystkiem odgrodzić od tych, 
którzy rzucają się na przebój do 
ka/dej nowej organizacji szukając 
taro żeiowiska gwoli zaspukojenia 
swoich apetytów.

Szczególnie mam tu na myśli pe 
wne ugrupowania które' nic z sie­
bie nie dając Krajowi ani Państwu, 
a opierając swoje „raison d ‘etre" 
jedynie na p,ęknych obietnicach, 
mają odwagę przywłaszczać sobie 
pewne historjczne a uwieńczone 
wielkim wysiłkiem woli bohaterst­
wa i poświęcenia nazwy.

jako rolnik śmiem twierdzić, że, 
wszelkie ziarno przeznaczone do 
siewu należy przedewszystkiem o- 
czyścić od chwastów i puśladu, tył 
ko bowiem dobre a drowe ziarno 
dać może plon obfity.

M. Jałowiecki

Na frontach Hiszpanji
SALAMANCA. Pat. Główna kwatera powstańcza komuniku 

Jt, ze na fr,>ndt Asturj'i wojska pov srańcze odparły ataki od­
działów rządowych, skierowane na Butna Vista, Arganosa, Ca- 
delloda Straty atakujących były bardzo znaczne

Na froncie Guadalajara przez cały dzień trwały zacięte wal 
ki. W szystkie kontrataki nieprzyjaciela zostały odparte.

Na odcinku rzeki jarania wojska powstańcze posuwają się  
naprzód.. Zajęto nowe pozycje, które przesunęły linje wojsk pow  
stańczvcn o  4 km naorzód i marnują się obecnie poza zbocza- 
<ni Gutaironu. Wojska rządowe straciły 200 zabitych.

Na tom cie ooiuaniowym odparte liczne ataki wojsk 
rządowych na Villa Nueva del Duque.

Strącono 10 samolotów myśliwskich, w  tej liczbie 3 aeropła 
«y produkcji sowieckiej, a 7 typu „Cirtts".

Drrgs do Walencji stoi otworem
N A V A l CARNERC Pat. Specjalny 

yysłannik Havasa donosi, że na odcin 
j Jararr.a wojska powstańcze spotka 
y rię z zaciekłym oporem świeżo przy 
ylyct Oudziau w rząaowych, które pa 

r^krotnic przechodziły do kontrataku. 
ł  ttuuo -rprowadzenia do iakcji wszys 
t-ii.ch rezerw, oddziały rządowe nie zdo

Powstrzymać naDoru powstańców,

Zamordowany poseł kubański
SAINT JEAN DE LUZ. Pat. Z Madrytu aonoszą, że w pobli 

żu poselstwa kubańskiego znaleziono podobno zwłoki posła ku­
bańskiego Emanuela Pichardo, który został zamordowany w ta­
jemniczych okolicznościach.

Nowy regulamin wojska
sowieckiego

MOSKWa . Pat. Według wiadomości, pochodzących ze źro 
dei miarocu.inych nową regulamin wojskowy nie będzie zaw ie­
rał obov iązku salutowania oficerów poza służbą.

Mimo to jeanak, władze wojskowe starają się utrzymać sa­
lutowanie oficerów poza służbą, które weszło już od szeregu lat 
w zwyczaj. Zaznaczy, należy, ze zwyczaj ten nie jesi pow szecn 
ny> ,ec / istnieje tendencja rozpow szchnianić go w di odze per­
swazji. Oczywiście nie ulega wątpliwości, że gdy zwyczaj utr­
wali się, wówczas wprowadzony zostanie jako obowiązek.

którzy posunęli się naprzód o 4 km.
Obecnie juz Alcala de Henares znał 

duje się zaledwie o 20 km. od pozycyj 
pcwstanorych, a wojskom rządowym 
trudno będzie znaleźć jakiś punkt opo 
ru. Zajęcie przez powstańców wzgórza 
Batarron daje iia jeszcze jeder punkt 
dominujący nad .drogą do Walencji.

Sprzeczne wiadomości z pola oiaiki
LONDYN. P?t. Doniesienia pra­

sy hiszpańskiej o ostatnich wal­
kach są pełne sprzeczności. Kores 
pondenci pism angielskich obszer­
nie opisują szczegóły kontrotensy- 
wy czerwonych wojsk na froncie 
madryckim, która doprowadziła do 
zajęcia z powrotem przez wojska 
miejscowości Trijuąue. Kolumny 
włoskie walczące na tym odcinku 
frontu Guadaiajara, według kores­
pondentów pism angielskich, wyco 
fały się w nieładzie. „Daily Ex- 
r ress" donosi o wzięciu do niewoli 
90 żołnierzy i 1 pułkownika włos­
kiego. W ojska rządowe zdobyły 
rzekomo również bardzo obfity ma 
terjał wojenny produkcji włoskiej. 
Wysiłki Włochów mające na celu 
jionowne zajęcie Trijuque zostały 
- - j a k  twierd/i korespondent dzień 
tlika —  z łatwością odparte.

W’ Salamance zaprzeczają wiado 
rnóściom o zdobyciu przez wojska

powstańczych. Gen. (żueipo de Lla 
no oznajmił w komunikacie radjo- 
wym wczoraj rano , że wiadomości
0 zajęciu Trijnątie rozpowszechnia 
ne są przez wladze madryckie urny 
slnie w ceiu podniesienia ducha 
wojsk i ukrycia niepowodzeń.

Gen. Queipo de Liano nazywa 
wiadomości o porażce wojsk gen.
1 ranco fantasrycznemi opowieścia­
mi.

Rząd madrycki uparcie jednak 
twierdzi, że wojska rządowe znów 
posuwają się naprzód i że wzięto 
do nitwoii jeszcze 31 Włochów. 
3 rzy samololy powstańcze zostały 
strąco-ne, Wojska rządowe podjęły 
cienzywę zaiówno na froncie Gua- 
dalajara, jak i na froncie rzeki Ja- 
tama.

Z Salamanki zaś twierdzą, że na 
froncie Jaraana wojska powstań­
cze zestrzeliły 10 samolotów rządo

Zdjęcie przedstawia ratusz w Brzeż.anach, na ktorego piętrze mieściło się 
gimnazjum. Do gimnazjum tego, nazwanego obecnie Imieniem Naczelnego 
Wodza, uczęszcza* Marszałek Edward śmigiy - Rydz.

rządowe Trijuque i porażce wojsk wych, w fem i rosyjskie.

Demonstracje studentów
podcias świątu narodowego

BUDAPESZT. Pat W  dniu wczorajszym całe W ęgry św ię­
ciły uroczyście rocznicę 15 marca 1848 roku, kiedy to wybuch­
ło powstanie węgierskich bojowników o wolność przeciw Hab­
sburgom i przeciw mettemirhowskieme systemowi łządzenia.

W’ czar.e wczoraj^^go tradycyjnego marszu studentów, dc 
szło do ostrego stTacia z policją.

Studenci demonstranci domagali się natychmiastowego u- 
v/cinienia aresztowanego w  ubiegłym tygodniu przewódcy Ka- 
meri - Nagy, który zażądał wówczas satysfakcji od rektora „Es 
ti Kuria". Policja rozproszyła demonstrantów, areszrowując 3-ch  
studentów. W gouzinach popołudniowych nastąpiły dalsze de - 
monstracje studentów, które policja rozproszyła przy użyciu gu 
mowych pałek.

Kara za przekroczenie ustaw
norymberskich

BERLIN Pal Sąd w Karlsruhe ska 
zał 47 letniego mężczyznę pocnodzenia 
aryjskiego (Niemca) na rok ciężkiego 
więzienia i trzy letnią utratę praw za 
utrzymywanie przez kilkanaście lat sto 
ruuków z  36 letnią żydówką. Kobietę 
skazano na trzy miesiące więzienia.

Sąd ziaznaczyl w motywacji wyroku 
że od mężczyzny niemieckiego należy 

ymagać sumiennego przestrzegania, 
ustaw norymberskich, będących głów 
nym filarem światopoglądu narodowe- 
socjalis tycznego.

„O sse m to re  Romano" o jubileuszu
Ojca iw. w Polsce

CITTA DEL VATICANO, PAT. Autor przypomina na wsręjjłe go- 
„usserrarore Romano" zamieszcza dziś rącą chwjję 192l) r„ gdy wojska boisze.
na naczelnem miejscu obszerna kore­
spondencję z Warszawy.

Duchownym w  Rumunjl me wolno uprawiać polityki

W Bukareszcie pod przewodnictwem pnłrjstfołiy Mirona Cristo‘a odbył się śJuckI Kościoła ortodoksyjnego, na 
Ltórym omawiano zakaz M inisterstw a K ultury , w sprawie niemieszania się duehownyeh do polityki. —

wiekie stały u bram Warszawy, a Pol­
ska krwią swą doKumemowała, że nie 
przestała być przedmurzem chrześci­
jaństwa. Ojciec św., ówczesny nun 
cjusz, wzbudził wówczas swą odwagą 
podziw mieszkańców istolicy. Węzły, 
zadzierzgnięte w tym czasie przez Pi­
usa 11 z Polską, nigdy już nie miały 
ulec rozluźnienibm. Następnie autor 
szeroko omawia ostatnie uroczystości 
15-lecia koronacji Papieża, w  których 
zaznaczył się żywy udział armji pol­
skiej, zawsze manifestu iącej gorąco 
swe uczucia dla Najwyższego Pasterza. 
Uwagę zwracała obecność samego W o 
dza Naczelnego, Marszałka Śmigłego - 
Rydza, na uroczystem nabożeństwie 
we wspaniałej katedrze warszaw skiej, 
a na akademję w Domu Katolickim 
przybył admirał Świrski, trzech genera. 
łow oraz szef sztabu głownego, nie Ii 
cząc wielu mnych wybitnych wojsko­
wych.

Jak bardzo armja poiska przy wiąza 
na jest ao Ojca św., świadczy też w y­
datnie specjalne w,'danie ozdobnego 
numeru papieskiego wojskowego tygo 
dnika „Wiarus", poświęconego w ca­
łości uczczeniu święta koronacji pfl' 
pieskiej, które w ter sposób stało się 
poniekąd świętem Polski i bohaterskiej 
armji Dolskiej.
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PŁOTKI

KONKURENCJA

„Glos Powszechny" donosi, że ist­
nieje w  Polsce nigdzie nierejesrrowany 
Obóz Zrzeszenia Ludowego.

Wyjaśnia s;ę więc dlaczego LZ.L 
nie przystąpił do obozu płk. Koca, sko­
ro ma swoją konkurencyjną organiza­
cję.

NIEPRZEWIDZIANE SKUTKI

P. Moraczewska z pp. Berbecką i 6a- 
dzianową zglosiiy akces do OZON‘u 
w imieniu Stowarzyszenia Samopomo­
cy Społecznej Kobiet.

Na tle organizacji płk. Koca pow-- 
staną chyba niesnaski w rodzinie Pani 
Moraczewsica c'ągnie do Sasa a p. j 

Moraczewski do Lasa. Nieoezpieczim 
sprawa „Naprawa" już się pokłóciła, 
a tu znów małżeństwo Moraczewskich 
gotowe przybyć do Wilna na Zawałną

MIN. PONIATOWSKI W  WARSZ, 
SZOPCE POLITYCZNEJ

Tak śpiewa głos na tle ministerja!- 
nej kukiełki:

3ud Krakowem czarna rola,
Ty jej orał nie będziesz.
Wsiądziesz sob>e na swego konika 
Na parcelę pojedziesz.

Dam ci ziemi szm at bogaty,
A nie żadne okrojki,
Dodam dom choć mniejszy ud chaty, 
Lecz większy od Siawojki.

Wszystkie debra sparceluję,
Wam bez żadnych wyjątków,
Niech nie bęGzie w Polsce więcej 

ziemian,
Ani wielkich majątków.

Gdy stąd w miastach chieb zdro­
żeje,

Dla mas biednej ulicy,
Wniosę projekt dalszej parcelacji 
Większych miast i stolicy.

JESTEM...

Oto próbka antocharekterysityki nie­
których osobistości:

jestem niewinny — student żyd. 
Jestem chora — p. Fletacherowa 
Jestem uparty — p. Norbert Bar- 

łicki, niedoszły prez. m Lodzi
Jestem giętki choć ze stahii — p 

Zdz. Stahl.
Jestem wśród swoich — komunista 

w Berezie Kartuskiej.
Jestem delikatny — O. Z. N. prze­

ciwko woj. Grażyńskiemu.
Jestem ofiarą — p. Rzymowski po 

opuszczeniu P. A. L.‘u.
Jestem zbiegiem — ZZZ, który od­

biega od naprawy.
A P. K.

Miasto poszukiwaczy złota na Alasce spaliło się

Na Alasce spaliło się miasteczko Dougłns, kolonja poszukiwaczy złota. P ożar straw ił wszystko doszczętnie, tak  
że około 500 poszukiwaczy złota po zostało bez dachu nad głową. —

EWa KUACJ* 2YDÓv>' z  p i l s k i -
w planie no»o-sJonist6w

Ustawa o Krzyżu rtle* 
podległości ’

W „Dzienniku Ustaw" z dnia 13 
marca b. r. została ogłoszona ustawa 
z dnia 10 marca 1937 r. o zmianie roz­
porządzenia Prezydenta Rzeczypospoli­
tej z dnia 29 października 1930 r. o 
Krzyżu i Medalu Niepodległości. Nowa 
ustawa wprowadza ao rozporządzenia 
szereg zmian. Zmieniony art. 7 otrzy­
mał następujące brzmienie: „Krzyż i 
Medal Niepodległości można nadawać 
do dnia 30 czerwca 1938 r. na podsta­
wie zgłoszeń, złożonych najpóźniej do 
dnia 31 grudnia 1937 r." Szereg innych 
nowych artykułów mówi o przyczynach 
utraty Krzyża lub Medalu Niepodleg­
łości, o sposobie nadawania tego od­
znaczenia i t. p.

Ustawa ta weszła w życie z. dn. 13 
b. m.

Przy tej okazji należy przypomnieć 
iż wmioski winny być składane do Ko­
mitetu Krzyza i Medalu Niepodległo­
ści — Warszawa, Aleje Ujazdowskie 1.

Oficjalne umorzenie sprawy 
I. p Parylewiczowej
Sędzia śledczy dr. Korusiewicz, 

prowadzący dochodzenie sądowe w 
sprawie Wandy Parylewiczowej, skie­
rował do prokuratury sądu okręgowe­
go w Krakowie formalny wniosek o u- 
morzenie postępowania karnego w sto­
sunku do zmarłej oskarżonej na pod­
stawie art 3 K. P. K.

„Uzas" przynosi wywiad i  dr. Wei- 
słern, członkiem Światowej Egzekuty­
wy Nowej Org. Sjonfistycznej, zalo 
żonej przez Zabotyńskiego:

„W interesie Polski i itmych państw 
o wielkim odsetku żydów — wywodzi 
w wywiadzie „Czasu" dr. Weisel — 
leży wychodźtwo ludności żydowskiej; 
celem narodowym żydostwa jest Pań­
stwo Żydowskie w Palestynie: te dwie 
wytyczne krzyżują się w punncie, któ­
ry zwie się masowa emigracją do Pa 
lestyny Rozwojowi teglo historyczno- 
politycznego procesu, pchniętego na 
tory polityki międzypaństwowej przez 
Nową Organizację Sjonistyczna, iako 
rtujwyżpzą instancję narodową, me 
staną na przeszKOdzie ani alarmy „le­
wicującej" i lewicowej części żydow- 
stwa (wraz z jej absurdalną koncepcją 
„orientacji na lewo" jako rzekomej de­
ski ratunku, która jest w rzeczywisto 
ści drogą zagłady narodowej), ani da w 
no zbite argumenty o „niewystarcza­
jącej pojemności" Palestyny, ani wre 
szcie iluzje żydowskich i nie-żydow- 
skich „terytorjalistów" o... Madagaska­
rze i Ekwadorze".

ŻRóDŁA ANTYSEMITYZMU

„Nieodłącznym towarzyszem w  kwe- 
stji żydowskiej w  djasporze jest anty­
semityzm; śmiesznym błędem jest mnie 
manie, jakoby przejaw ten zślezał od 
ustroju i jakoby antysemicki m usiał‘ 
być specjalnie faszyzm w odróżnieniu 
od pseudo - filosemickiego komuniz­
mu. Kłam temu zadaje cnociażby rze 
czywistość dzisiejsza: wolna od woły 
wów antysemickich jest faszystowska 
łtalja, podczas gdy wiadomo powszech ! 
nie, iż swoisty „nacjonalizm sowiecki" 
stalinizmu wyhodował w Rosji So- j 
wieckiej nową talę antysemityzmu. — i 
Antysemityzm jest integralnym skład­
nikiem żydowskiego bytowania w  dja 
sporze, najzupełniej od jakiegokolwiek 
ustroju niezależnym. W niektórycn 
krajach no. w Polsce i Kumunji, po­
siada też antysemityzm swoje bardżo 
poważne podłoże w dziedzinie ekono­
micznej, co pozostaje m. in. w związ­
ku z wielkim odsetkiem iudności żydów 
skiej w tych państw ach".

WYJAZD 75 TYS ŹY1 >óW 
ROCZNIE

„Przyrost naszego żydostwa wyno 
si około 33 tys. rocznie, a zatem w y­
chodźtwo w ilości niższej od tej cyfry 
jest tylko „emigncią", natomiast w y­
chodźtwo tę liczbę przekraczające jest 
już „ewakuacją", bo prowadzi do 
zmniejszenia ogólnej ilości żydów w 
kraju. Rozwiązanie kwestji żydowskiej, 
aby było istotnie rozwiązaniem, w y­
maga ylaś.iie tak pojetej ewakuacji, 
która w przeciągu dziesięciu łat, sto­

sownie do planu N. O. S„ winna wy- proc. emigracji ogólnej), aby dać pod­
rażać się cyfrą około 75.000 żydów stawy pod własny aparat państwowy, 
tocznie, t. j. % miljona w ciągu lat a z chwilą osiągnięcia tego momentu 
łO-ciu. Po upływie tego czolsu. ilość sprawa wyjścia z Polski pozostałycn 
żydów w Palestynie będzie dość wielka mas żydowskich, będzie baidzo już 
(emigracja z Polski ma Stanowic 50 uproozczona".
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Rada Naczelna Orgamzacyi Ziemiańskich
wobec deklaracji pik. Koca

W  dniu 11 -yjn b.m. odbyło się 
posiedzenie zarządu Rady Naczel­
nej Oiganizacyj Ziemiańskich, 
zwołane celem zajęcia stanowiska 
wobec deklaracji pik. Adama Ko­
ca. S tkretarja t Obozu Zjednocze- 
i a Narodowego, otrzymał pis­
mo podpisane przez prezesa Rady 
Naczelnej Oiganizacyj Ziemiań­
skich, p. Stanisława W ańkowi­
cza —  zgłaszające chęć w spółpra­
cy z Obozem Zjednoczenia Naro- 
c owego.

Zarząd Rady Naczelnej Organi­
zacyi Ziemiańskich, powziął w 
splaw ie współpracy z Obozem Zje 
dm czen ia  N a.sdow ego następują­
cą rezolucję:

„Zarząd Rady Naczelnej Orga- 
ni/acyj ziemiańskich, reprezentu­
jących wszystkie Związki Zie­
mian, widzi w deklaracji płk. Ada­

ma Koca podstawę do podjęcia 
wspólnej, wytężonej pracy dla do 
h :a  ojczyzny przez wszystkie czyn 
n:ki, stojące na gnuncie narodo­
wym i religijnym, oraz wyznające 
zasady solidaryzmu społecznego.

Ziemianstwo gotowe jest po- 
p zeć prace organizacyjne z zasa­
dami tej deklaracji zgodne.

Opierając się na zasadzie śc i-1 
siej apolityczności, Rada Naczel­
na Organizacyj Ziemiańskich, ja­
ko orgamzacja, nie uczestniczy 
w żadnym obozie politycznym, na­
tomiast mając dobro ogólne na 
względzie, irważa udział poszcze­
gólnych ziemian, swych człon­
ków, w pracy organizacyjnej w 
sposób wyżej przytoczony pojętej 
i realizowanej za wskazany i po­
żądany".

Likwidacia mienia
b. rosyjskich [InstytucjacyJ

W Dzienniku Ustaw ukazała się us­
tawa wprow adzająca szereg zmian w 
rozporządzeniu Prezydenta Rzeczypo­
spolitej z 22 marca 1928 r. o likwidacji 
mienia byłych rosyjskich Oaób praw­
nych .

Ogranicza ona odpowiedzialność 
Skarbu Państwa za takie mienie i nor­
muje sposób licytowania lub sprzeda­
wania z wolnej ręki ich aktywów.

Kto bądzle dyrek­
torem

przyszłej loterji liczoowej
WAR3ZAWA. Były starosta war­

szawski, oraz Zawiercia, Zagórski p rze! 
szedł do siuzby w ministerstwie skar- i 
bu.

P. Zagórski przewidziany jest na ’ 
stanowisko dyrektora przyszłej loterji i 
liczbowej, jaka niebawem będzie w i  
Polsce wpiowadzona.

Katolicyzm czy [ko- 
łmunlzm?

.(Odrodzenie* w  bloku 
fołksfrontowym

LUB! IN. Po wyborach Bratniej Po­
mocy uniwersytetu lubelskiego został 
ustanowiony nowy zarząd, którego 
skład przedstawia się następująco.

Młodzież narodowa uzyskała 3 rnan 
daty, „Odrodzenie" 2, „Strzelec" 2, 
ZPMD 2. Należy nadmienić iż „Strzel­
cy" do spółki z „Odrodzeniem" i Mło­
dzieżą demokratyczną utworzyli wspól­
ny blok, organizując fołkstront. na te­
renie uniwersytetu. Swoimi ludźmi ob 
sadzili zarząd Bratniej Pomocy w ten 
sposób, iż prezesem został p. Drelich 
(Strzelec), a wiceprezesami przedsta­
wiciel „Odrodzenia" i „Młodzieży De­
mokratycznej".
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W WIRZE S T O L O
PO KONKURSIE CHOPINOWSKIM

Zaka każdyby isię przestraszył w 
ciemnej ulicy — zarośnięty i dziki, Ro­
za Tainarkina wygląda głupkowato i na 
dwa razy po 16 lat.

Pianiści bolsztwiccy byli trzymani 
jak w więzieniu: mieszkali w am ba­
sadzie, przywożono ich autem do fil­
harmonii, po koncercie zaraz spuwro- 
tem, w domu mogli tylko spać albo 
trenować. Nie widzieli przez lO dni nic 
z W arszawy, nigdzie poza ambasadą i 
Filharmonją nie byli. Więzienny sysieni 
sowietow w catej krasie.

Gdy o 3-ej w nocy ogłoszono wy­
niki powsiala wielka burza. Publiczność 
ujęła się za Japonkami sklasytikowane- 
mi aż w drugiej dziesiątce — krzycza­
ła: — skanUal!

Równjież dalekie miejsca świetnej 
Niemki AxenfellJ i Francuzów wywo­
łało konsternację.

Mniejszościowa publiczność urzą­
dziła ispecjalną klakę żydom z hol- 
szewji Ledwo brzaąknęła Roza, Gitla 
czy Sura — burza oklasków, entuz­
jazmu. Sędziowie — dawali się tern za­
sugerować.

Gdy występowała Uriinfeldówna 
mniejszość piszczala:

— Cudownie!
— Ach jaka to słddka dziewczy-

nal
— Genja lnie wzięła to pńano
— Pierwsza nagi oda murowana.
Tymczasem po 10-ciu minutach ju­

ry nie triugąc słuchać straszliwego fał­
szowania napędziło słodką Grlinfeldów- 
nę. Rozgoryczone żydy kwiczały, że to 
antysemityzm.

Konkurs miał szalone powodzenie 
Elektryzował jak międzynarodowy 
mecz piłkarski. Bardzo dobry pomysł 
te konkursy i należy je kontynuować

haroi.

Skoki w tuibanie

Dworzec Główny w  Warszawie
będzie wykończony w 1939 roku

Przy przebudowie wezta warszaw­
skiego i jego elektryfikacji oraz budo­
wie dworca głównego w Warszawie 
roboty są prowadzone w sposób for­
sowny, aby stan wytworzony budową 
a utrudniający w tern stadjum zada­
nie ruchowe — o ile możności jak naj­
szybciej zlikwidować.

Budowę dworca rozłożono na dwa 
etapy. W roku 1937 będzie wykonana 
konstrukcja stalowa części nadziemnej 
wraz z obudowaniem ścian, dachem i 
świetlicami — czyli t. zw. surowy 
stan. W r. 1938 w jesieni, jeżeli nie 
zajdą podczas budowy specjalne i nie­
oczekiwane trudności —' dworzec bę­
dzie oddany w znacznej części ao u- 
żytku publiczności. W każdym razie 
w połowie 1939 r. budowa dworca bę 
dzie definitywnie ukończona.

Dworzec główny zajmie powierzch­
nię około 10 tys. metrów Kwadrato­
wych. Dla wygody podróżnych znaj­
dują się w nim: poczta, telefony mię­
dzymiastowe, informacje: kolejowe,
turystyczne, wagonów sypialnych i wy 
miana pieniędzy. Na dworcu znaido-

i wać się będzie również lokal nusji 
dwtorcowej, policji, agencji celnej, biura 
PKO oraz cały szereg sklepów i klos- 
ków.Prży restauracjach będą urządzo­
ne bary i pijalnie mleka. Poczekalnie, 
1, 2 i 3 klasy usytuowane w bezpo- 
średniem sąsiedztwie z klatkami scho- 
duwemi, prowadzącenu do peronów u. 
części podziemnej.

Na dworcu zostanie do użytku oo- 
dróżnych urządzony t. zw. hotel dzien­
ny, w którym bedzie można wypocząć 
po przebytej podroży, mając możność 
korzystania z urządzeń wannowych, na 

, tryskowych oraz fryzjerni.
Prócz normalnych szerokich i w y­

godnych schodow, łączących część gór 
.ia dworca z peronami — zostaną za­
instalowane schudy ruchome dla obslu 
gi podróżnych ruchu podmiejskiego 
Schody te pozwolą na szybką etkawu- 
ację peronów i wychodzić bedą przed 
gmachem dworca

Transport bagażu oodróżnych po 
załatwieniu czynności wstępnych od­
bywać się pędzle osobnemi galerjami 
bagażowemi, umieszczonemi między

'roces „rasowy
W stycz.ihi b. r. w  dzienniku „Wal­

ka Ludu" .oraz w „Wiadomościach Li­
terackich" ukazały się artykuły, w któ 
rych dowodzono, że najbardziej zago­
rzali zwolennicy teorji rasizmu w Pol 
®ee wywodzą się z rodzin rasowo mie 
szanycn. Jako przi klap przytoczono 
współredaktorów „Jutra" p. Stanisława 
Piaseckiego i Wojciecha Wasiutyńskie 
go. |

Według podanych przez te pisma 
wiadomości dziadek p. Piaseckiego 

mlal nosić nazwisko Żylberfeld, zaś
W«siutyńskiego — Buchbindei.

Ponadto w tygodniku humorystycz- j 
nym „Szpilki" ukazała się karykatura 
Wasiutyr.skiego, gdzie uwypuklono ry­
sy semickie skary naturowanego. P. Pia 
seckf nie zareagował na te artykuły, 
natomiast p. Wasiutyńs.d wytoczył pro 
ces karny pociągając do odpowiedzial­
ności za zniesławienie redaktora „Wia­
domości Literackich" — Grydzewskie- 
go oraz, redaktorów Odpowiedzialnych 
„Walki Ludu" — Władysława Gajka i 
„Szpilek" — Mmtzera. Obrom posta­
wiła wniosek o powołanie rzeczoznaw­
ców, m. in. eksperta karykaturzysty, w 
osobie Czerniawskiego, oraz pp. Pia­
seckiego i W asiutyńskiego jako świad­
ków

im  ■

poziomem peronów a podłogą dworca
Ponadto ministerstwo Komunikacji 

opracowuje projekt dworca gdańskie­
go. Względy budżetowe nie pozwoliły 
jednak w roku bieżącym przystąpić do 
budowy nowego dworca. W związku 
z budową wiaduktu żoliborskiego, oś 

którego przechodzi przei wschodnią 
część obecnego dwo. ca — należało tę 
część rozebrać, rekompensując stratę 
pomieszczeń przez wyzyskanie przybu­
dówki poprzecznej od strony zachod­
niej.

Przybudówka ta, w której znajda 
się pomieszczenia kasowe i hal dla pu 
oliczności, będzie odpowiednio przy­
stosowana dla wytworzenia warunków 
w każdym razie nie gorszych, aniżeli to 
miało miejsce dotychczas na dworcu 
gdauskim.

Zdjęcie 7. konkursu hippicznego 
w Delhi, w Indjach.

Fleischerowa chora
na pokrzywkę

Jak już donosiliśmy, w  Krakowie 
rozeszły się pogłoski o chorobie prze­
bywającej do tej pory w więzieniu Hin 
dy Fleischerowej wmieszanej w aterę 
Parylewiczowej. Fleischei owa zbada 
na została przez lekarzy więziennych, 
którzy mieli u niej stwierdzić pokrzyw- 
kę.
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Paderewski w  moich wspomnieniach
IL

Po pierwszych podróżach po Amo­
ry c, uwieńczonych nicpospolitem 
powodzeniem • Aystyczncm i nie m niej S 
dolaronośnem Paderewski, z cechu- j 
jąoym go zawsze gestem w spaniałym ,1! 
ufundował w 1.-98 K onkurs dla kom-' 
jiozytorów polskich na napisanie 
dwóch koncertów  z towarzyszeniem 
o ik iestry ; jed:i<go na fortepian, dru- 
giigo na skrzypce. W  celu zostawie­
nia swobody ws: ystkim  muzykom pol­
skim w ubieganiu się o nagrodę, oraz 
dla zapewnieni.1, możliwej bezstronno­
ści sądu, mDGcem rozstrzygnięcia 
konkursu było łapsk, a ju ry  stanorń- 
hi grono znanych powag muzyczn\-cli, 
wyłącznie obcokrajowych, ze sław­
nym pianistą, kompozytorem i kapel­
mistrzem lipskiego „Gewandhausu* ‘ 
Karolem Rcinoeke, w godności prze - 
wodniczącego.

Nagrodę za koncert fortepianow y 
otrzym ał H enryk Melcer, a Em il Mły­

narsk i ołłniósł zwycięstwo koncertem 
skrzypcowym, k tó ry  ja następnie wy­
dałem w d ruku : p a rty tu rę  i głosy or­
kiestrowe, oraz głos solowy z forte- 
I itnem . Było to w czasie mego jesz­
cze opiekowania się wciąż się rozw ija­
jącą, karie rą  artystyczną M łynarsktc-l 
go.

Pierwszym  wykonaw-cą tego kon 
ce, tn  (jeszcze r, rękopisu) był S tan i­
sław Barcewiez, wówczas u szczytu 
*.vego m istrzostw a, na koncercie 
symfonicznym ork iestry  operowej, pod 
dyrekcją M łynarskiego, wr Salach R e­
dutowych, wT W arszawie.

Omawiając nazaju trz  przebieg kon-> 
w rtu , rzac ił.in  myśl utw orzenia w 
W arszawie insty tucji muzycznej, wzo-' 
rowanej na Filliarm . Berlińskiej. P o­
mysł bardzo się M łynarskiem u po­
dobał i zaraz udaliśm y się do Alek-r 
€r n a ra  Rajehm ana, jako do spscjali-' 
sty w takich  kw estjaeh organizacyj­
nych, k tó ry  się bardzo skwapliwi#

t.i,, ął tą  spraw ą W ynikiem  ty  cli n a ­
rad  i później 37vch zabiegów było u- 
tworzenie się Tow arzystwa Filharm o- 
m tznego, posiadającego w łasny gmach 
7. salą koncertową i o rk iestrą  sym fo­
niczną.

Na uroczystość otw arcia F ilh a r - ' 
monji byłem zaproszony, jako gość 
honorowy. K oncert inauguracyjny1̂  
lmulzo uroczy,;!;,', z okolicznościowemi 
ino wam i podaniam i, uśw ietnił swym 
.działem ini«tr-: Paderewski wykony- 

w ując swój koncert a moll, k tóry  
niegdyś tak rozdrażnił niektórych szo-1' 
w iaistów berlińskich, a  także w łasną,' 
w spaniałą „F an taz ję  po lską" i kilka 
utworów Chopina Powodzenie było 
godne m istrza, k tóre psuło nieco krw i 
osobom dla liiegc niechętnym. Po kon­
cercie, był świetny rau t, wyłącznie ! 
męski, u barona Leopolda K ronenber-' 
gii, jednego z założycieli F ilh a rm o n ji; ' 
bardzo wykształconego miłośnika m u-’ 
ryki i kompozytora, wówczas już 
wdowca po Józefin ie Reszkównio, zna­
komitej prym adonnie opery w Paryżu 
i w innych stolicach, siostrze słyn-

n; ch artystów  operowych Ja n a  i E d ­
w arda Reszków. Na raucie, który" 
zgromadził najwyższe sfery  warszaw-' 
skie i znakomitości w rozm aitych dzie­
dzinach, m istrz Paderew ski był w 
świetnym humorze i hojnie szafował 
przebłyskam i dowcipu *

N azaju trz  odbył się drugi koncert 
uroczysty w Filharm onji, na którym  
m istrz Barcewiez roztaczał piękno 
swego nieporównanego tonu i senty­
m entu, a znakom ity tenor bohaterski 
A leksander Banrlrowski poryw ał słu­
chaczy śjńewem mistrzowskim.

Ja k  już wspomniałem, spotkałem 
się w 1899 r. w Petersburgu z Pade-' 
rawski, odbywającym wtedy podróż 
po Rosji, k tó .ą  raptow nie przerwał, 
odwołując zapowiedziane koncerty. 
W ewołało to ro /m aite, niezgodne z 
pt..w dą, kom entarze. Ze słów same­
go m istrza, pcda.ję wersję rzcczywi- 
f ią :  w czasie koncertów  w P etersbu r­
gu, zawiadom da carowa A leksandra 
7 t odorówna, że sobie życzy słyszeć 
grę Paderewskiego w pałacu. Jako  
j oddany rosyjski, uważał artysto za

niezbędne zast eować się do tego ży­
czenia, odwołał, lub przeniósł na inne 
dnie naznaczone w tym  czasie koD- 
te r ty . Czekał czas dłuższy w Peters- 
Luiga na wezwanie do pałacu cars­
kiego, zanim otrzym ał zawiadomienie, 
że carowa rezygnuje z projektow ane­
go koncertu dworskiego. Praw dopo­
dobnie, stało  się to skutkiem  in tryg  
ze strony osób, którym  b\ ło nieznośne 
stałe zaznaczanie polskości przez Pa 
deiewskiego. Tak bezcero.monjalny 
postępek z m istrzem  do tego stopnia, 
go oburzył, że odwołał telegraficznie 
wszystkie zapowiedziane koncerty i 
w j iCchał niezwłocznie zagranicę i n i­
gdy więcej, oprócz koncertów w za 
horze rosyjskim , w granicach im per­
ium rosyjskiego nie był.

P rzy  ;posobności, chcę sprostować 
krążącą w PoGce legendę, opierając 
się tfikże na słowach samego m istrza. 
TY 'czasie budowy w Moskwie Świąty­
ni Zbawiciela, znakom ity H enryk 
Siem iradzki, z pomocnikami, malo­
wał tam  obrazy święte. Car A leksar 
dor III.zw iedzając budowę, wypowi"

d 'ia ł  Siemiradzkiemu swe zado­
wolenie, że ma tak  świetnego 
m alarza rosyjskiego, na co a r ­
ty sta  w odpowiedzi zaznaczył, żc 

| jest narodowości polskiej. W tedy car 
odwrócił się raptow nie i bez słowa od- 

j szedł. Całą tę  scenę autentyczną, o- 
! p m ja  publiczna przeniosła, na rzeko­

me zajście między carem Mikołajem 
I I  i m istrzem  Paderewskim, zupełnie 
m5'hiic.

Tak duże podróżując, m istrz P ade­
rewski zupełnie się pozbył „gorączki 
kolejow ej" i zawsze przyjeżdża do 
pociągu w ostatn iej chwili, z wielkim 
pośpiechem. W  takim  pośpiechu, w 
Morges przechodził przez szyny, kiedy 
po nich pędził jiociąg pośpieszny z Ge­
newy i tylko ułamka sekundy brakło 
do tego, ażeby został zmiażdżony. 
W idząc to byłem tak  przerażony, wraz 
z innym i krzyczącymi, ostrzegawczo, 
że m ni" oddecn wstrzymało.

Michał Józefowicz.
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Poco był zwołany
nowogródzki Zjazd gospodarczy

Organlzzcyj i K6łek Rolniczych?
W niedzielą 14 b.rn. odbył &ię nych ziinną wodą. Więc: koszta 

w Nowogródku zjazd gospodar- ' scalenia nie będą zmniejszone; o 
c .y  organizacyj i kółek rolniczy eh umorzeniu zah głości z tego tytułu 
pod przewodnictwem p.  Dębickie j niema mowy; kredyt jest i tak do- 
go, a przy udziale p, Ministra Po- statecznie rani. bo Państwo doń 
niatowskiego. dopłaca; prz dwojenne pożyczki,

Już sama o rganizacja z ja z a u ' zaciągnięte u  Rosyjskim Banku 
wzbudzić mugła pewne refleksje i Włościańskim umorzone nie będą 
co do jego celów. Oto: zaproszę- (mimo, że listów zastawnych tych 
nia otrzymały me wszystkie Kół-: banków Rząd nie uznaje); bu J u ­
ka Rolnicze, mleczarnie. Kasy lec na szkoły będzie z roku na rok 
Stefczyka i t.p. Cały szereg ich , ' droższy, ceny będą utrzymane na 
n.e zawahamy się twierdzić, ż t  poziomie niższym od światowego, 
niemniej połowy, 
wcale zaproszeń,

W perspektywie tygodnia
9.311. —  16. 1101937

—  Węgierski spisek, Ittóiego w Niemczech na urlopacn wypo-

nie otrzyma! j W  końcu przemówienia zwrócił 
a o zjeździe się minister do p Brochockiego i

dowiedzieć się mógł chyba drogą > podkreślił, że wlasnosć o tysiącu 
okólną, bo i w prasie o tym zje- hektarów ulg nie potrzebnie, ma 
idzie było jakoś cicho. Charak- się dźwigać ;am a. Ten ostatni 
terystycznem było i to, ze do nie- usięp zdobył głośne oklaski w sze 
zaproszonych zaliczyć można ji regach osadniczych.

rezolucyj. 
ministrowi

nie było. Masońsko -  lewicowa 
prasa europejska cierpiąca na 
rnnnję prześladowczą niebezpie­
czeństwa taszyzmu i węsząca na 
każdym kroku ,,spiski hitlerow­
skie" uraczyła w ubiegłym tygo­
dniu opinję publiczną sensacją wę­
gierską. Według tych „rewela­
cyjnych" wiadomości spreparow a­
nych w zaciszu gabinetów redak­
cyjnych i lóż masońskich w dniu

czynkowych. Aby zaś ostatecz­
nie położyć kces wszystkim wer­
sjom i plotkom premjer Daranyt 
złożył w uuizgłą środę krótkie 
oświadczenie, stwierdzając, że 
w chwili obecnej żadne niebezpie­
czeństwo nie grozi porządkowi 
publicznemu i spokojnej pracy 
nsiodowej, a wszystkie wiado­
mi ści o spisku są robotą nieod­
powiedzialnych czynników, które

dynie organizacje „zatrefione" pra 
cą v/ nich oiwiecoricgo elementu 
riemiańskiego Syndykat Rolniczy

Nastąpiło czytanie 
Wyrażenie uznania p

7-go marca miał się odbyć „ m a rs z , bez najmniejszej podstawy zaie- 
na Budapeszt" w f#lu dokonania j weją opinję publiczną falami hi- 
p t/ewrotu  hitlerowskiego na W ę- sLrji. Oświadczenie to parla- 
g-zech. Rolę węgierskiego Mus- nient pizyjął ołtlasićami. Ponadto 
soliniego miał odegrać polityk Jmczwykle dodatnie wrażenie wy- 
Marton przy współudziale hr. Fes- ';w arł  fakt odbycia przez premjera 
j-etiesa, przywódcy nac jonalis ty-! Konferencji z szefami grup opozy- 
cznej organizacji tk. zw. grotow-'j cyjnych, a w pierwszym rzędzie 
ców, oraz działacza i polityka | z dwoma niedoszłymi zamachow- 
Mccsena, który przed kilku laty-j cami pos. Mortonem i lir. Feste-

Nowogródzki w os. bie jego pre_ - względów n.z spo.k to sprzec.wu Ponatfto do £ i s k u
P- Strawmakizgo, zaproszę,„a R „ „ l„ c y ,  d o , ,c z  ,cych zachowa- "  w d ,l g „lęU organizae.a

me otrzymał; to samo się tyczy nia polskiego stanu posiadania i " ; s * M fsku b
Kosy Stetczyka w Iwju, z p. Sie­
lanką na czele, szeregu organi- 
zacyj w Molczadzi, kółek rolni 
czych we wszystkich zakątkach 
województwa i t.d..

Mimo to czujne ziemianstwo 
stawiło się dość licznie. Organi­
zacje prowadzone, przez osadni­
ków woiskowych, stawiły się in 
gremio.

Po zagajeniu zaproponował p. 
Dębicki wysłanie depesz do p.p

potrzeby budowy r< gi żelaznej p C;nformowan, niektórzy wyżsi u- 
szcrokotorowci 2 Nowojelm do 1 in i ,icji- a nawet plan jeg0 
Newugrodka przewodni z-^y me , j. . znany osobom z bezpośrednie- 
o. czy.ał i pod głosowanie me po- ■» otoczenia regenta Horthy‘ego. 
stawił. Depesza do pułkownika §..m t t e - ^  nje coś wie.
Koca pizyjęta zos ału w samov 3,- dział, ale celowo na wszystko 
nie przez prezydjum niewieJzieć priym ykał oczy.. 
poco zmienionej redakcji, przeciw- , *' -
ko czemu wnioskodawca jednak Spisek zmontowany „ostał 
nie zaprotestował. Szereg banał- przez reżyserów niemieckich pos- 
uych rezolucyj pizyjęto przez a- łn Rzeszy voi. Mackensena i sze- 
kiamację. Kolej przyszła na rezo- fa biura prasowego barona Hah- 

votum zaufania na Von Macmensen i baron Hahn 
■ygotowawszy dokładnie we

o-

roz'egło się tu i ów-dzie na s a l i . , domości o grożącym nkihezpie-
zcńsitwie, równocześnie. bowiem

W le ń -  p , , g o . o w a „ « y  dok,f „ ,e «  

kownika Koca. Przewodniczący j stwierdził, ze jako żołnierz gene- 1
Dębicki w ogólnych wyrazach o cała Żeiigowsiuego u dew a nad | Robotę spskowców zdemas- 
potrzr.bie czynów, a nie słów, Jtgo ustąpieniem z Zarządu Izby, k o j , a jj dwaj politycy: laeder
chciał nad tą sprawą przejść do że wobec niedostatecznego st omiictwa konserwatywnego b.
ourządku dzi. nnego, lecz wniosko jaśnienia sprawy, co do Zarządu pr{.mjer hr. Bethlen i przywódca 
dawca zażąda! głosowania. Tc Izby, zachowuje stanowisko wy- małorolnych poseł T. Eckhardt, 
odbyło się później i czekujące i prosi tę ostatnią rezo- kj , rzy na dw:, dni przed marszem

Nastąpiły dwa referaty, p. M a i -? P °ddać ^ ^ 1 * 5  odsłuni,i P ^ ^ t o w i  Da,anyi'emu 
ski w onk raczej wiecowym mó- " stała . rzesza\ a£ ie^ SM..,! min: wojny l i d e r o w i  szczegó-
wił o potrzebach organizacji wsi; rz?dów nie Powsiał^  . i spisku . Pos. Eckhardt me -\  0 J a i i _ i _ t .. v nr.• on innizł oio Hn nncrn rP 7P tm  \*
p. Dębicki w lepszej formie i dyk­
cji mówił o rezultatach już osiąg­
niętych i oczekiwanych zarówno 
w produkcji tak i zbycie piodow 
r< lnveh i hodowlanych. W  prze­
mówieniu brzmiała nuta zdrowego 
optymizmu

Wyłoniła uę dyskusja, w której 
udział wzięło przeszło dwuaziestu 
mówców. Pizemowienia gospo­
darzy wiejskTh, naogół rzeczowe

w poprawnej polszczyźnie wygło 
szone, za wyjątkiem jednego prze­
mówienia w gwarze ludowej, doty 
czyły głównie: zbyt wielkich ko­
sztów scalenia, potrzeby umorze­
nia pożyczek zaciągniętych przed 
w 3jną w Banku Włościańskim, po 
trzeby potanienia kredytu, przy­
spieszenia scalania i oświaty, o- 
światy, oświaty. Demagogicznych

Tak się zakończyła sprawa 
„puczu hitlerowskiego", którego i 
nie było. Na marginesie, warto! 
podkreślić, że inicjatorzy alar­
mów pragnęli upiec p o d w ó jn ą ! 
pieczeń, a mianowicie poza sze­
rzeniem psychozy niebezpieczeń­
stwa hitlerowskiego cnodziło im 
jeszcze o oelabienie tk. zw. osi 
Berlin —  Rzym. W czyim to le­
ży interesie domyśleć się nietrud­
no. Że należało to do planów 
„czynników wrogich i nieodpo<- 
wic-dzialnych", o których mówi! 
pu,mjer Dartnyi świadczą ko­
mentarze prasy fołksfrontowej, 
klćra dowodziła, iż niedoszły 
„marsz na Budapeszt" miał cha­
rakter rozgrywki niemiecko — 
w'oskiej o wpływy na Węgrzech. 
Podobnie jednak jak nagłe wysu­
nięcie sprawy Habsburgów w A- 
ustrji nie znalazło wdzięcznego e- 
(.hu we Włorzech i nie zakłóciło 
siusunków pomiędzy Rzymem i ( 
Berlinem, ala my „przyjaciół z I 
) od znaku fołksfrontu w sprawie j 
s_ isku na Węgrzech nie trafiły na 
podatny grunt w opinji włoskiej. 
Zakrojona na wielką skalę intryga,

—  PAKT ZACHODNI. Ambasa- 
doiowie Włoch i Niemiec dorę­
czyli uzgodnioną między sobą od­
powiedź Anglj.i na notę angielską 
z dnia 19-go listopada ub. roku w 
spiawie projektowanego paknu 
zachodniego Tekst tej odpowiedzi 
n ;e został ogi. szony. Według wia­
domości pochodzących z angiel­
skich kół politycznycn, stanowisko 
Niemiec sprowadza się do trzech 
następujących postulatów: 1) u- 
stanowienie specjalnych gw aran- 
cyj Niemiec dla Belgji, pod w a­
runkiem iż gwarancje francuskie 
będą analogiczne, 2) utrzymanie 
w mocy na wzór starego Locarna 
traktatu o nieagresji między Fran­
cją a Niemcami z gwarancją W 
Biytanji i Wioch na rzecz obu 
st.on, 3) udzielenie przez Francję 
zapewnienia, że istniejące zobo- ■ 
w ązania Francji na wschodzie i 
południowym wschodzie Europy, 
nie stoją w żadnej sprzeczności 
z zobowiązaniami, wynikającemi z 
ewentualnego traktatu o  nieagre­
sji między Francją a Niemcami, 
zagwarantowanego przez W. Bry- 
tanję i Włochy.

W  języku bardz.ej zrozumiałym 
postulat trzeci jest żądaniem mo­
dyfikacji paktu francusko - sowie­
ckiego, który zdaniem Niemiec w j 
obecnym stanie wyłącza mozli-i 
wość udziału Francji w pakc e za­
chodnim. Jeśli zatem Fiancja 
szczerze pragnie zawarcia paktu 
zachodniego, widząc w nim real- j 
ną gwarancję pokoju, powinna po- 
odać rewizji układ zawarty z So- 
w etami. Głos ma teraz Francja

Sz. |

Kontrola Między­
narodowa

brzegów l granic 
Hlwpanji

PARVż PAT. Organizacja tymrza-
A kto tej rezolucji przeciwny? graniczył się do dostarczenia w i a - 1 polityczna zakończyła się całkowi- sowej kontroli wybrzeży Hiszpunii w

■ ”  ■ • ' ' — ' -------    A '— * -■_ • ..i inicjato- oczekiwaniu na pełne zastosowanie
przepisów, Jakie opracowuje komitet 
londyński zoetnja przeprowadzona 
przez władze francuskie z całą dokład­
nością.

hi- 
marszu

na Budapeszt" zmobilizuje cho-
c‘cżby miljon chłopów i stłumi , , .
w zarodku każdy atak na konsty- n,a> s ta iow i zasadnicze

Pan pizewodniczący jednak me ,^ n s . tv v i

,a„ le  i ogłosił rezolucję jako ^ P ^ b y  u . z g z e ^ ^ p r  cz 
przyjętą.

Z grupy Młodej Wsi rozległv 
się okrzyki na cześć Ministra. Li­
czni zeorani okrzyk ten powtó­
rzyli.

Zjazd zamknięto po  czterech go 
dżinach Z podjum pierwszy 
zszedł Minister, za nim dystyngo­
wana postać wojewody Sokołow­
skiego i inni. W  10 minut sala o- 
pustoszała.

Komu ten zjazd był potrzebny? 
łzy panom osadnikom? Może cho

tą konfuzją jej ukrytych
rr w.

tucję i parlamentaryzm.

Tak oto pokrótce p rzed sta -

—  NA PRUNTACH HISZPANjl,
( tenzywa wojsk powstańczych 
na odcinku ' Guadalajara rozpo­
częta w połowie ubiegłego tygod-

ogniwo
w operacjach ogólnych, zmierza­
jących do odcięcia Madrytu od 
br.z zaopatrzenia na południu. Kil- 

wiała się senv :ja węgiei ka roz- • k j n iowe ene .eiczne natarcie, u- 
di tu chana p, zez prasę lewicowo- _ ;eńczonj zus:ało p0wo d » m e m  i 1 
imso-ską d . niebywałych roz-l  tnje ka nJ odQwe znajckl_. 
m.arów Minął dzień 7 - go . . J , , , ’
marca i następne, a w Buda-' i r*c s,ę na Rfzsdmiesciac Guada-
pcszcie panował spokój i nikt

ciz.ło o zatarcie pamięci po zjez 
czie w Wilejce i po zajętem przez 
io zebranie stanowisku w sprawie

wy stąpień było zaledwie kilka. nQwt„ 0 Zarzadu Izby Rolniczej? 
Natomiast jeden gospodarz o ó . | Moźebp ^in isżfowi trzeba było 
skromnym wyglądzie i marW,e>' znaie ić  przyczynę do wvjazdu z 
świadczącej o całkiem i tcjsco- * v ,arsz?wy właśnie na dzień zebra 
wym jego charakterze, ntowił o ^  ̂ gi tam d szta ndarem puł-
.jOtrzebie zachowania własności 
folwarcznej w tej jej części, która

kownika Koca, działaczy wiej

nie maszerował, aby obalić rząd. 
Marmy jednak nabrały takiego 
rozgłosu, zv/laszcza zagranicą, 
że rząd węgierski uznał za ko­
nieczne wydanie komunikatu o- 
fTjalnego, w którym krótko naz­
wał wiadomości o rzekomym wy­
kryciu organizacji prawicowe' 
zmierzającej do obalenia panu­
jącego ustroju, fantastycznym 
wymysłem i lawiną kłamstw, po-

. . . , s ł ich?  Nikt się tego nie dowie. gjkod3J ^ ch z nieprzyjaznych dla
przejawi zywszą działaljosć go- Slwierdzię jednak należy, że zjazd W ęgier fród ,ł .  Jednocześnie-ro-
spodarcza i samowi ziodło zarób- rJowogródzk; n jc nowego me dał, stoło s tw jerdzone, że poset nie-

a nawet staiych prawd gospodar- ,n ; j ckj von Mackensen i baron
czych  nie uwypukFł. R- ' l lahn od dłuższego czasu bawią

kow dla sąsiednich wsi. Pan Sta­
nisław Brochocki podkreślił ko­
nieczność zwrócenia przy stoso­
waniu ustawy o reformie rolnej 
bacznej uwagi na zachowanie zie­
mi w rękach polskich. Przytem 
dotknął różnicy w  traktowaniu wła 
sności ponad 1000 ha i własności 
folwarcznej drobniejszej przez u- 
s.nwę oddłużeniową. Tworzenie 
kalegoiji B a szczególniej C na­
zwał krzywdą.

Nie obyło się tu bez ostrej re­
pliki jednego :: osadników, który 
powołując się na przelaną krew i 
V.zyże Virtuti, -uzasadniał wyłącz­
ne prawo tych panów do gospo­
darzenia na tej tu ziemi. Zapom­
nień widocznie o dywizji gen. Że­
ligowskiego, kawalerji Dąbiow- 
sKich, i mnych formacjach złożo­
nych z t. zw. „panów". —  Minęło 
to przemówienie bez większego 
echa.

Przemawiali jeszcze: p. Godlew 
ska o użyciu ‘ każonego spirytusu 
do celów napędnych, p. Meyszto­
wicz o konie, zności ograniczenia 
akcji rządowej, skierowanej ku ha 
mowaniu wzrostu cen do jaknaj-f 
krótszego czasu, i kilku mówców 
w sprawach drobniejszych.

Lista mówców została w y c z e r ­
pana. Powstał z miejsca p. Mini­
ster Poniatowski, i po krótkich 
k implementach, dotyczących osią­
gniętych przez rolnictwo nowo- 
giodzkie rezultatów, oblat zebra-

lajary, zagrażają jedynej, pozosta­
łej z siedmiu linij komunikacyj- j 
nych czerwonych. Walki m  od- 
cii ku Guada ajara prowadzone 
były w niezwykle trudnych w a­
runkach, Gwałtowny deszcz unie­
możliwił działanie jednostek zmo­
toryzowanych i tern należy tłurna-’ 
czyć fakt, że G uadalajaia me
jest jeszcze t lłkowicie w rękach 
wojsk narodowiych Z chwilą z a - f 
kończenia operacyj na tym odcin­
ku, obręcz ot?JCzająca Madryt zo-j 
sianie zamkniętą i wówczas na­
leży oczekiwać ostatecznego a ta­
ku na stolicę z rozmaitych kierun­
ków.

Kto kontrolule granice Hiszpanii ?

> \  '

SPAM.-

Od północnego wybrzeża fliszjrai.ji do K ap  Busto, kontrolę Sprawuje W ielka B ry tan ja, wybrzeże północno 
zachodnie od Cap Busto do granicy portugalskiej F rancja , od granicy jiortugalskier do K ap  de Gata Anglja, 
od K ap  de G ata do K ap  Oropesa — .Niemcy, Od K ap Oropesa do granicy francuskiej —  W łochy, hiszpańskie' 
wybrzeże m arokańskie — F rancja . W spy Ib-iza i M allorka — F rancja , wyspę W allorca — Włochy.

Kontrola Już się roz­
poczęła

Począwszy od północy 14 mai ca je- j 
dnostki francuskiej ftoty wojennej roz­
poczęty kontrolowanie na odcinkach j 
wyznaczonych przez komitet nieinter­
wencji. Flota irancuska kontroluje 
brzegi Galicji od przylądka Buste do 
granicy Portugalji, na tym odcinku 
straż pełni kontrtorpeaowiec „Fantas- 
que“ z eskadry atlantyckiej z Brest.

Wyspy Balearskit g>dzk służbę peł­
ni konrturpedowiec „Kersaint' z eska­
dry srod7ieiniiOinoiskiej, stacjonowa­
nej w Tulonie i na koniec wybrzeże 
Ma-oka hiszpańskiego, gdzie kontro­
lę pełnią kontrtorpedowce z 8 i 12 dy- ! 
wiz jonu, stacjonowanycn w portach 
Maroka francuskiego. Jednostki te. 
zgadnie ze wskazówkami komitetu Ioń- 
dynskiego, sprawtować będą swoją 
służbę poza okręgiem wód terytorjat 
nych hiszpańskich i tymczasowa ich ro. 
la będzie polegała na sygnalizowaniu 
nazw 1 narodowości wszystkich sta.ków  
zawijających i odbywających z portów 
hiszpańskich.

Mobilizacja statkfiw 
rybackich

Ponieważ ta drobna stosunkowo i 
lość jednostek floty wojennej, jakie 
zostały wyznaczone na okres tymcza­
sowej kontroli, nie wystarczy dla prze 
prowadzenia kontroli eiektywnej we­
dług prccpisów, opracowanych przez 
komitet londyński, francuskie minister­
stwo mai ynarki postanowiło zmohilizo 
wać i uzbroić lekkie statki rybackie, 
które zostaną obarczone tern zadaniem. 
Statki te swego czasu używane w cza­
sie wielkiej wojny do walki z niemiec- 
kiemr łodziami podwodnemi i t-akto- 
wane jako rezei wa, zostaną jxi dłuż­
szej przerwe powołane do akcji i otrzy­
mają załogi wojskowe i lekkie uzbro­
jenie

Na granicy francusko- 
hiszpańskiej j

Władze francuskie w przewidywa. 
mu wejścia w życie kontroli międzyna­
rodowe! wzdłuż granicy hiszpańsko ■ 
francuskiej w Pirenejach, dzięki wła- . 
snej inicjatywie zaostrzyły jeszcze b ar-' 
dziej kontrolę ruchu granicznego na 
tym odemku. W pobliżu Perpignan 
zandarmerja aresztowała dwuch Hisz1 
panów, którzy starali się przetranspoi 
tować naboje dynamitowe dła czerwo­
nej armji. Jednocześnie przeprowa­
dzono aresztowania wśród kół anar­
chistów włoskich i hiszpańskich w Per- 
pignan i okolicy. Zarazem czynione 
są przygotowania dfc organizacji kon­
troli między narodowej, którą kiero­
wać będzie na odcinku Pirenejów puł­
kownik duński Lunn, w otoczeniu e- 
kipy oficerów różnej narodowości.

Fchh u stępiania 
gen. Ziliccusklecn
Dnia LI b.m. odbyło się w Oszmia- 

nm Waliw? zebranie jiowiat owego 
/w .ązku  Ziemian. Zebrani, pod prze 
wodnictwem jrezesa  Żylińskiego, u 
chwalili jednomyślnie, wysłanie do 
generała Lucjana Żeligowskiego nastę­
pującego pism u:

DO PANA GENERAŁA 
LUCJANA ŻELIGOWSKIEGO
Ustąpienie W ielce Szanownego 

Pana Generała z Zarzadu Wileń­
skiej Izby Rolniczej odbito się 
s^erokiem echem na ziemiach na- 
« y ch . jako zdobywca i oswebo  
dżiciei Wilna, który w  wolnej o j ­
czyźnie pracą swą nad pokrze­
pieniem ducha i podniesieniem  
rolnictwa, zasłużył sobie na wie 
czna naszą wdzięczność, jest i bę 
:«zie Pan Generał obywatelem, 
k<orego obecność w naczelnej 
naszej instytucji rolniczej jest 
niezastąpiona.

To też Związek Ziemian pov, 
Oszmianskiego wyraża głębofi 
swój żal z powodu zaniechania 
prowadzenia przez W ielce Szano­
wnego Pana uenerała owocnej pra 
cy w Zarząd óe lzoy Rolniczej.

Prezes A. Żyliński.

Nowy kłopot Na­
prawiaczy

Jak donosi II. K u rje r  K rakow ski 
prezydjum  oi-gT:izacji m iejskiej OZN. 
opracowało już tymczasowy regulamin 
dla pow stających oddziałów obozu Re 
g.Jam .n  ten został zatw ierdzony przez 
s z tla  obozu płk. Koca. Jeśli idzie o 
przyjm owanie członków do organizacji 
m. in. nie może być przyjęta osoba, 
kł óra jest członkiem jakiejkolwiek or­
ganizacji politycznej lub organizacji 
tajnej

Ot i nowa przykrość dla pp  nap ra  - 
wiaczy, k tórzy będą musieli w;, brać 
albo wystąpienie ze Związku Działaczy. 
Społecznych, a'bo udział w Obozie. A 
może znajdą trzecie wyjście; Związek 
D.-.iałaczy Spob eznych ogłosi, że jest 
organizacją apolityczną nigdy po lityką 
się nie zajmował i wobec tego ten 
punkt regulam inu Obozu Zjednoczenia 
Narodowego pji. naprawiaczy nie obo 
wiązuje, i  o trzecie wyjście wydaje się 
najbardziej prawdo),odobne i zgodne 
z całą istotą onranizucji naprawiaczy 
polegającą na niafijności.

Bądźmy jednak sprawiedliwi, przy­
krość spotyka nie tylko pp. napraw ia­
czy oto i J.egjon -Młodych, który naza 
jucrz po ogłoszeniu dck laiacji płk. Ko 
ca postanow ił:

wziąć udzbu w pracach, k tóre nas 
tąp ią  po ogłoszeniu deklaracji, dą 
żąc w ten sposób do konsolidacji 
narodu oraz do praktycznej reali­
zacji młodoleglonowych założeń i- 
deowych“ . 

bgazie m usiał wybrać stołek. Tu 
czy tani, bo „realizacja młodolegjono- 
wych założeń ideowych" nie bardzo 

aje się da pogodzić z deklaracją płk. 
K i ca.

„Parrelacja Naprawy *
Tozuański organ napraw iaczy „No­

wy K u rje r"  w ten  sposób omawia kłó 
toię rodzinną w N apraw ie w wyniku 
lrtćrej ZZZ, powiedziało; pójdę swoją 
diogą i wzięło kurs na Czerwony Mad- 
ly t:

Dla niektórych gnij yaeklaracja 
płk. hoca — nasz -F>p.; stworzyła 
dylemat, wobeł którego szefowie, 
motorniczowie, a nadewszystko „nad 
konduktorzy" tych organizacyj mu­
sieli zająć wyraźną wobec nakazów 
Obozu - jednocz Naród postawę.

Przybierający na prężności jzrądi 
konsolidacyjnego nurtu, jak pod dzta 
łaniem różdżki czarodziejskiej od­
dziela ziarno od plew nadchodzącego 
okresu konsolidacji.

Demonizowana w swych wpły­
wach na Z7Z. t. zw. Naprawa, doko­
nała w sobie przełorrJowych podzia­
łów. Zgrupowani w Związku Działa­
czy Spikecznych i Gospodarczych 
posłowie i senatorowie pod wpłwie-n 
uchwał kongresu ZZZ. wydzielili 
swoje impondeiabUia, pozostaw iaiąr 
na mostku kapitańskim tonącego stat 
ku byłych Kolegów 
Z dalszych wywodów dowiadujemy 

się k to  stanowi ziarno, a kto plewy. 
Ziarno oczywista naprawiacze, którzy 
zgłosili akces, ji'ewy zaś „byli koledzy 
J .  Szurig, S. Szwedowski, K. Zakrzewa 
k i" .  A wi-pszcis zakończenir dosłownie 
nastę jiu iące:

„Naprawa rozparcelowała się. Mi 
no, że nigdy skomasow aną ni« była, 

jed"ak nici łączące ludzi na rożnych 
oddnksch pracy, dawały jej demoni­
czną wyolbrzymioną, m?sowniczą(!) 
nieomaf siłę".
Oburzenie ..Nowego K u rje ra "  jest 

w strętne. Co za odrażający przykład 
zakłam ania i obłudy.

To, że „b. koledzy Szurig, Szwedows 
k i K . Zakrzewski upraw iali demago 
gję od po.?." *kn istn ienia ZZZ nie gor­
szą niż to  robią komuniści że zaehwy- 

ąli się Bakuninem  tego pp. Naprawia 
eze z „Nowego K urjera  nie zdążyli za­
uważyć. Dopiero teraz gdy nie poszli 
śladami N apraw y awansowali na, „ple­
w i " ,  k tóre ules-ly- demagogicznej su- 
gestji czerwonych sympatyj. Sz.
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Pierwszy ambasador egipski w  pałacu St. James

Dr. H afez A fifi Pasza udaje się do króla Jerzego VI z pismem uwierzy
telniająeem.

in. Angelescu w  Warszawie
WARSZAWA, PAT. Dziś przyjeż­

dża do Warszawy rumuński minister 
oświaty dr. Konstantyn Angelescu.

Na spotkanie ministra wyjechał sa  
granicę Rzeczypospolitej do Sniatynia 
jako delegat Móiisteisiwa Oświaty rad- 
ca dr. Zdrojewski.

Mini itrowi Angelescu w podróży 
do Polski towarzyrzą wicemarszałek 
Izby poselskiej łon Pi'lat, sekretarz ge­
neralny ministrestwa oświaty p. Kon­
stanty Kirit/.escu, senator dr. Lucjan 
Skupwwski i proie-w dr. George Ma- 
rinescu.

MIN. ANOLLESCU.
t

Minister Konstantyn Angelescu uro­
dził się w 1869 r. w mieście Craioca. ! 
W polityce jako .iberał zostaje wybra- 1 
ny w r  1901 do Izby deputowanych 
z okręgu Buzau.

W  okresie 1913 — 1916 jest mini­
strem robót publicznych w gabinecie 
Lionela Bratianu. I

W r 1917 jako poseł nadzwyczaj- 1 
ny i minister pełnomocny Rumunji wy­
jeżdża do Wa/szyngtonu.

« •  w tijłtk łch  ■pUsaci 
tpt«ciB]rck 
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A. P A K I

Ministrem oświaty Konstantyn An­
gelescu zos<al w r, 1919.

Po zabójstwie premjera Duca byl 
przez pewien czas szefem rządu.

Dr. K Angelescu jest wybitnym le­
karzem - chiiurgiem.

Dr. K. Angelescu jest wyprobon i- 
nym przyjacielem Polski, odznaczonym 
wielką wstęgą orderu Polonia Resti- 
tula.

Ran łon Piliat jest członkiem par­
lamentu, znanym działaczem liberal­
nym, słynnym poetą i publicystą. Od 
kilku lat zajmuje stanowisko wicemar­
szałka Izby poselskiej.

P. Kiritzescu w roku 1907 zo­
stał powołany do ministerstwa oświa­
ty, jako inspektor generalny. Stanowi­
sko sekretarza generalnego minister­
stwa oświaty po raz pierwszy zajął w 
r. 1927 i pozostawali na niern do roku 
1929, po raz drugi objął to samo sta­
nowisko w r. 1936.

Jest on znakomitym organizatorem, 
który od 30 lat byl nieodłącznym 
współpracownikiem wszystkich nastę­
pujących po sobie ministrów oświece­
ni publicznego. Wydal uczne prace 
naukowe oraz podręczniki, nagrodzo­
ne przez akademję rumuńską, używane 
w szkołach średnich. Prace naukowe 
p. Kiruzescu były ogłaszane również 
poza granicami kraju.

Jest także wybitnym autorem licz­
nych utworów literackich.

Największy rozgłos uzyskał dzięki 
swej „Historji wojny o zjednoczenie 
narodowe Rumunji".

Pan Kiritzescu w r. 1936 odwiedzi! 
dwukrotnie Polskę. Z jego inicjatywy 
wprowadzono naukę języka polstiego 
do kilku szkół średnich i wyższych w 
Rumunii.

Senator dr, Lucjan Skupłewskl est
' wybitnym działaczem stronnictw a libe­
ralnego, reprezentacyjną osobistością 
wśród Rumunów polskiego pochodze­
nia. Marszałek Piłsudski podczas po­
bytu w Rumunji mieszka! przez czas 
dłuższy w jego domu.

Prot. dr Gcorge Marlnescu jest in­
spektorem szkolnictwa średniego w 
min. oświaty, dyrektorem tundacji na 
ukowej im. ł C Bratianu, autorem li­
cznych prac literackich i studjów kry­
tycznych o literaturze rumuńskiej.

Dzisiejsze posiedzenie Sejmu
WARSZa W a , RAT. Dzisiejsze ple­

narne posiedzenie Sejmu rozpatrzy pro­
jekty ustaw tak rządowych, jak i posel­
skich, przepracowanych ostatnio przez 
komisje sejmowe. Z ważniejszych w y­
mienić należy rządowe jmojekty ustaw. 
O zmianie rozporządzenia Prezydenta 
R, P. O komisjach rozjemczych do za 
tatwiama zatargów zbiorowych w prze 
myślę i handlu. O tymczasowem ure­
gulowaniu finansów komunalnych i O 
zakończeniu akcji oddłużenia związ­
ków samorządowych, dalej O likwida­

cji mienia opuszczonego i O przyznaniu 
gminom upiawnien do wycieru komi­
nów. W pierwszem czy .ani u Sejm roz­
patrzy m. in. iządowy projekt ustawy 
O konwersji i zamianie obllgacyj poży­
czek państwowych, samorządowych i 
gwarantowanych przez Skarb Państwa, 
wypuszczonycn w walutach obcych I 
projekt ustawy pos. jabłońskiego, ztnie 
mający rozporządzenia Prezydenta R. 
P. O notarjacie.

Całość por>ądku obrad obejmuje 
18 punktów.

Na U.J.P. i Politechnice W irs ia  w s K h
wykłady zawieszone 3

WARSZAWA, Pal, W wyniku zajść tóo jakich doszło w dniu 
wczorajszym na uniwersytecie J.P, i politechnice rektorzy tych 
uczelni zawiesili wykłady a i  do odwołania. z

Wystawa polskiej prasy wojskowej
WARSZAWA, Pa T. W ystawę pol­

skiej prasy wojskowej oraz treści po­
krewnej urządza w 15-lecie swego ist­
nienia Zarząd Główny Związku Ofice­
rów Rezerwy Rzeczypospolitej Pol­
skiej

Wystawa, urządzona w Muzeum 
wojska (Al. 3 Maja 13 — 15) zgro­
madzi dawne i współczesne gazety i

czasopisma, poświęcone zbrojnej obro­
nie Ojczyzny oraz sprawom, związa­
nym z wojskowością polską

Otwarcie w ystany, która trwać bę­
dzie 3 tygodnie, nastąpi we czwartek, 
dnia 18 marca b. r. o godz. 4 m 30 po 
południu w dniu imienin Marszałka 
Polski Edwarda Śmigłego - Rydza,

Wydalenie Polaka z Czethosłowarii
NOWY TARG, PAT. Władze gra­

niczne donoszą o niespotykanym w y­
padku wydalenia z granic Czectioslo- 
wae i  ośmioletniego objwatela pol­
skiego Bogusława Szkodzonia, urodzo­
nego 14 października 1928 r. w Jamni 
ku (Czechsłuwacja).

Ośmioletni .3. Szkodzoń odstawio­
ny zoetał w tych dniach do granicy 
polskiej przez czeską straż graniczną.

Po śmierci ojca matka Szkodzonia 
zmuszona była poszukiwać w acy i od­
dala syna do ochronki. Przed kilku 
ciniami przybył db ochronki żandarm 
czeski, który zabrai ośmioletnie dziec 
ko i odwiózł do granicy. Matka Szko­
dzonia pozostała w Czechosłowacji i 
nic nie wie o wj daleniu syna. Małym 
Szkcdzoniem zaopiekował się zarząd 
gminy w Czarnym Dunajcu.

VIM C Z Y Ś C I

W S Z Y S T K O
£

Vim czyści wsze^teyo rodzaju 
przedmioty, usuwajqc bez tru­
du brud

- i w a i e i

k u c h e n n ą
iłfwsti IPWy SCHICHT-lEYER \S,

WALrik ZEBRANIE
PolSKiego Tuw^rzystwa Krajoznawczego

GŁUSI UWAGA:
będę w Wilnie, aby Was zapoznać z aparacikiem „ORIGINAL- 
AkUSTIK" dzięki któremu możecie znów wszyszt-ć w szystko' 
Podajcie natychmiast sw ój adres, zainteresujcie znajomych — 
W arszawa, Wilcza 53 m. 9, J. M. Grabowski 
Taimżt naprawa i przeróbka starych modeli.

Wybory do Zarządu Koła Prawników
Stud. 9. 5. 'ii.

Niebezpieczeństwo powodzi na Pomorzu

WILNO. Pan Rektor Staniewicz w 
związku z otrzymaną jłetycią z podpi­
sami około 200 prawników nie dał w 
sobotę żadnej konkretnej odpowiedzi, 

'jak ta petycja zostanie załatwiona.
( Sprawa zwidanla nowego Walnego 
j Zebrania według niego może być zuła- 

t w tona także po wyborach.
Mimo więc dowodów, że ustępują­

cy Zarząd ma na sumieniu szereg t. 
zw. machlojek przedwyborczych, w 
dniu wczorajszym odbyło się głosowa­
nie na dwie listy : „Listę Konsolidacji
narodowej" Nr. 1, wystawioną przez 
ustępujący Zarząd i „Listę narodową" 
Nr. 2. wystawiona przez front narodo­
wy, L j byłych uczestników blokady 
wileńskiej.

Głosowanie miało przebieg spo 
kojny. Obie listy były rekłatttiwane 
przez ulotki. Lista Nr. 1 wydała ulotki 
bite prawdopodobnie na litografie w  
Kole PrawnłKów, oo nie podano dru­
karni W dudatku ulotka ta nie była 

l zalegalizowana.

.* Ulotka listy frontu narodowego w 
pizeciv.ieństwie dc przeciwników u- 
trzymana była w tonie rzeczowym ł 
zalegalizowana.

i Wynik głosowania jest następu- 
fócy

Na ogólną liczbę 443 uprawnionych 
do głosowania oddało glosy 333 Osoby.

Na listę Nt 1 padło 155 głosów.
Na listę Nr 2 oddane 177 gtosow
Na podstawie podziału mandatów 

z listy Nr. ł do Zarządu weszłb 7 o- 
sób, z „listy narodowej" Nr 2 weszło 
także 7 osób. Liście Nr. 2 zabrakło 1 
głosu do uzyskania 8 mandatów.

Większość natomiast ilościową uzy­
skała lista Nr. 2 w  komisji rewizyjnej, 
gdzie weszło 2 czł., a z listy Nr. 1 tyl­
ko 1, oraz w sądzie koleżeńskim — 3, 
z listy Nr, 1 tvlko 2.

Zarzą/u Koła Prawników ukonsty­
tuuje się ostatecznie na zebraniu we­
wnętrzne wyborczem członków no­
wego zarządu, którzy weszli z listy Nr. 
I i z listy Nr. 2. (b).

BYDGOSZCZ, PAT. Po skruszeniu 
zatoru pod Chełmnem przystąpiono w 
dniu 13 b. m. do usuwania zatoru pod 
Fordonem. Wspólna akcją łamaczy lo­
du i wojska zdołano do godz. 13-ej w 
niedzielę skruszyć główne ramię zato 
ru, po czem lody ruszyły.

Na całym terenie powodziowym ivo 
da odpływa, oddaniając obraz wlelKie 
go zn^zczenia i szkód.

Główne niebezpieczeństwo można 
uważać za usunięte, niemniej jednak 
z u p e łn e g o  ustąpienia wód nie należy 
się spodziewać przed upływem tygod

u i m a m *  m r o i i c i  t* tcAjttrszĄ
H E R B A T A  

• x  K O P E R N I K I E M *

WAMŁ TOW. MANOlU HER8ATĄ 
A. Długoktjcki, W, W rześniew ski

Gpńllra AfcaTłna
SKŁEf W W1LN1Ł-UU MICKIEWICZA 2t

nia, gdyż z gory Wisły sygnalizują no- 
j wą wzmożoną falę. 
j TORUŃ, PAT Stan wody na Wiśle 
I w Toruniu podniósł się bardzo znacz­

nie i wynosił wczoraj o godz. 20-tej 
4,93 m., t. j. o 19 cm. więcej, niż poJ- 
czas pierwszej kulminacji, jaka minęła 
Toruń tydzień temu. Ulica nadbrzeżna 
jest zalana na wysokość Jednego me- 

j tra. Składy w ęgla, znajdujące się przy 
tej ulicy, są zatopione.

I TORUŃ, PAT. Z Wejherowa dono­
szą: Na skutek wysokiej temperatury, 
która dochodziła do 10 st. powyżej ze­
ra, iak również obfitych deszczów, któ­
re padały nocą oraz topnienia śniegów, 
znajdujących się w lasach, nasiapito 
nagłe podniesienie się poziomu wody 
w rzekach pow. morskiego oraz po­
wstały potoki w wawozacn, ao których 
spływały wody z okolicznych wzgórz.

Przy chorobach kobiecych stosuje 
się często na tu ra ln ą  wodę gorzką 
Franciszka - J o z e fa " , ponieważ je st 
ona łatw a w użyciu, a skutkuje deli­
katnie i niezawodnie. Działaniu, któ 
re następuje niż po krótkim  czasie, 
r ie  towarzyszą żadne nieprzyjem ne 
objawy.

Firma ZtGrtUMT NAGRoDZKt w  Wilnie
Z .w alna 11-a paleci ale rwiu-zędaei wirtsicl

NASIONA ro iln  p i<tc«ivcb , *gr»dowycB i kwiatów;
’■ *t 1 rł.‘, • CHE.ViICZ'E d » cwaleiia!* chorób I izKodałków roilluaych;
ROZPYLACZE oraz rótue inne przyoary i narzędzia •frodnlcrc 

__________ Now* ( u  nlkl vuv»*i» «_ m
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Przemysłowiec oskarża o niszczenie 
fabryki na szkodę wierzycieli

WILNO Sąd Grodzki rozpoznawał 
sprawę Oalela Balberyskiego pTzem. z 
N. W ilejki oskarżonego o działalność 
na szkodę wierzycieli. Balberyski był 
swego czasu właścicielem fabryki tek­
tury o u m ości kilku mil jonów złotych 
Wobec ograniczonego rynku zbytu fab 
ryka nie wytrzymała konkurencji. Ja­
kiś czrr> była wydzierżawiona przez in 
ną firmę konkuiencyjną, która za nie 
uruchomienie fabryki płaciła Balberys 
Demu znaczn? sumy. Nie uchroniło to 
jednak od zadłużenia w szeregu fir­
n ach  polskich i niemieckich tudzież 

i względem Skarbu Państwu. Na pokry 
;ie tych należności urząd skarbowy 

craz prywatni wierzyciele zajęli maszy

ny
Akt oskarżenia zarzuca Balberyskio 

mu usiłowanie ukrycia maszyn, oskar 
żony bowiem demontował je i wywoził: 
z zabudowań labryczr/ch. Na rozpra 
wie E bronił sic, usiłując zbagatelizo 
wać sprawę, że chodziło mu o schronie 
nie cennych maszyn przed zniszcze­
niom, gdyż dach hali fabrycznej był 
zniszczony i deszcz zalewał instalacje. 
Trzeba Zaznaczyć że montowanie ta­
kiej maszyny kosztuje znacznie drożej 
niż remont dachu, to też argument os­
karżonego wydaje się dość naiwny.

Obronę wnosił adw. Kowalski.
Wyrok w tej sprawie będzie ogłoszo 

ny. Z. A.

M i e s z k a n i a
z 12 ookoi, z czego 5 pokoi na parterze poszukujemy od zaraz lub od i  kwietnia.

Oferty do „Stówa" pod B. M.

'VlLNO. Dnia 14 bm. odbyło się do 
roczne wnlne zebranie Oddziału W ilcń 
skiego Polskiego T-\va K rajoznaw cze­
go pod przewodnictwem p. konsula S. 
'śwlerzbińskiego. Sprawozdanie z ogól­
nej działalności T-wa złożył dotycheza 
rowy prezes p. W acław O i/b e rt - Stu 
diiL.iki, zwrócił przy tern uwagę na bli 
ską współpracę wileńskiego P T K  ze 
Związkiem Propagandy Turystyki.

I Istn ie jąca od roku 1934 sekcja w y 
ci oczkowa wileńskiego oddziału T-wa 
Krajoznawczego, organizująca wycieCz 
ki pod hasłem „Y\ ilniauic poznajcie 
W ilno", prowadzi obecnie tę  akcję 
przy współpracy Zw. P ropagandy Tu­
rystycznej.

K ursy  prowadzone przez Zw. P ropa 
yandy Tu rysi. są organizowane w poro 
zumieniu Polskiem T-wam K rajozna 
w czem i członkowie tego T-wa należą 
do prelegentów i egzaminatorów tych 
kursów.

Polskie T-wo Krajoznawcze od wielu 
la t zajm uje się wykładam i dla mło­
dzieży przy  współpracy z kierow nika­
mi kół krajoznawczych młodzieży 
szkół średnich.

Sekcja cm entarna nie, osiągnęła swe 
go celu -• ojuiki nad cmentarzami.

Sekcja miłośników Trok uio znała - 
zła wśród obywateli trockich doslate 
czuego poparcia.

Sekcja podziemi um ustaw ała w swo 
ich pracach badawczych i odkryła w 
lochach po-dominikańskich drugą kon 
óygnację. Dla dalszych prac badaw­
czych polzicm i jest konieczną pomoc 
itiżj nierów. Młodzież, k tó ra  czynnie 
p r icowała w podziemiach kościoła Do 
niinikaliskicgo, duła poniekąd in ic ja ty­
wę dc badania podziemi góry  Zamko - 
we.j.

Ze wszystkich sekeyj Polskiego I 
wn Krajoznawczego cieszyła się naj - 
większą popularnością w W ilnie sek 
c ja  miłośników W ilna, k tó ra  dla ucz­
czenia pamięci p iof. Ferdynanda Rusz 
czyct dziś je s t sekcją jego imienia. 
Ta sekcja je s t dalszym ciągiem zlikwi 
dowanego przed paru  la ty  T-wa Miłcś 
ników W Ina.
" N a  ostatn iej „herbatce" miłośników 
W ilna, k tóra odbyła się 28 lutego z re 
feratem  prol'. Morelowskicgo o pałacu 
Sluszków i W ersalu antokolskim  uch­
walono zawiązać specjalną delegację 
do popierania akcji wskrzeszenia daw 
nogo wyglądu pałacu i przylegająych 
części Antokoia. W  pałacu tym, jak  
wiadomo, jest projektow ane urządze­
nie muzenm im. M arszałka lTłsudskic- 
go.

Sekcja miłośników W ilna czynnie 
za imował.a się obroną piękności k rajob 
razu i je j in terw encja w sprawie pow. 
sl i zymanych regulacji W ilenki w Pusz 
karn i i w sprawie dew astacji lasu w 
kolonji Kolejowej nic była bezowocna 
Sekcja miłośników W ilna je s t zarazem 
sekcją miłośników W ilcńszczyzny. Tn- 
terw enjow ała ona po zebraniu poświę - 
eonem W ydziałowi Farm aceuty czncmu 
i : ielem arstw u u p. m in istra  wyznań 
religijnych i oświecenia publicznego 
w obroni'- zachowania w W ilnie 4\ ) 
działu Farm aceutycznego. Ta interwen
0 ja łącznie z akcją całego społcc/.eńst 
wa wileńskiego ciała pożądany rezu ltat
1 wydział farm aceutyczny PSB  nie zo 
sta ł zlikwidowany.

W  związku z rozwojem ruchu turys 
1 \ czuego Polskie T-wo ^krajoznawcze

] >ó 11! i i• zc Związkiem Propagandy 
T urystyki zorganizowało konkurs na 
pam iątki z W ilna.

Sekcja cydawnieza wydała przewód 
mit K łosa przy współpracy konserwa­
torów Lorentza i Piwocldego, proteso

liwskiego, dr. Pudy i pp. W ejtke i lio 
siuka.

P. Domaniewska, opiekunka 18-tu 
kół krajoznawczych młodzieży, zrefero 
wala o pracy krajoznawczej.

Młodzież specjalnie odczuwa potrze 
bę stworzenia bihljoteki Polskiego T 
n a  Krajoznawczego.

N a skutek sprawozdania komisji re 
wizyjnej i przeprowadzenia dyskusji 
naci całokształtem  działalności Polskie 
go T-wa Krajoznawczego Oddz. w Wil 
nic- uchwalono wyraz: ć uznanie za bar 
dzo przejrzysto i fachowo prowadzenie 
rachunków oraz podziękowanie zarza 
■ciowi za owocną pracę i energję.

Do zarządu wy b ran i: prezesem p.
W acław Gizbert ■ Suulnicki, i ozłonko 
wie: pp. Domaniewska, W ittortów na, 
dyr Zapaśnik, mgr. Rosiak, dr. Orda, 
konsul Świerzbióski, sędzia Dąbrows­
ki, mgr. S iarościak i konserwa!oi dr 
P.woeki.

T a b r ą k u  f a  u n i  J y k & u

Hen  ryk Żak-poznań

O ESTETYCZNY WYGLĄD ŚRÓD­
MIEŚCIA WILN A

WILNO. W  z wiązku z nadchodzącą 
wiosną prezydent ir . W ilna w porożu 
mieniu z wojewodą postanowił powo­
łać trzj komisje, mające na celu doko 
liywanie spisu posesji miejskich, wy 
Liagających remontu. Do komisji wej 
dą przedstawiciele zarządu z inspekcji 
budowlanej oraz przedstawiciel staro 
styia grodzkiego, jako władza egzeku- 
tywna.

Specjalny nacisk będzie położony na 
śródmieście. Podczas inspekcji komisje 
szczególną uwa^ę będą zwracać na es 
Cetyczny i harmonijny dobór kolorów 
przy zewnętrznych remontach sklepów 

j Dotychczasowa jaskrawość i różnoli 
j tość kolorów frontów i witryn sklepo 

wyćh będzie z całą stanowczością usa 
‘ wana

Wygląd elewacji fronto-wych Kamie­
nic musi być jednolity w przyjemnych 
dis oka kolorach i układać się hanuunij 
nie w architektonicznej całości ulicy.

ZNIKNĄ SZPECĄCE W IESZKI 

I bJsYLDY

WILNO. Celem podniesienia estetyca 
nago wyglądu miasta władze budowla 

. ne zarządu miejskiego przystąpią nie 
ba wem do usn wania wszelkich szyi 
rów i uiządzeń rekla nowy. h, które 
wyglądem swym szpecą elewacje fron 
'owe domów łub wpływają ujemnie na 
psychikę mieszkańców, obrazując jas 
krawie treść (np. szyldy z trumnami 
przy podiiazdach ćio szpitali). Wreszcie 
te szyldy, szczególnie poprzeczne, któ 
re znicKSztałcaią lub zasłaniają niektó 
re wartościowe fragmenty architekto­
niczne. W zarządzeniach swych zarzad 
miejski opierać się będzie na art. 338 
ustawy budowlanej.



Wtorek, 16 mai ca 1937 r. ,.Sł OWO“

Powódź na peryferjach Wilna
Spływając? ze wzgórz woda zatopiła

domy l pola

i*śanm a

WILNO. T rw a ją c  oć paru dni 
odwilż spowodowała szybkie taja­
nie śniegu, tan że na peryferjach 
spływająca ze wzgórz woda nie 
mając ujścia zatopiła szereg do­
mów, ogrodów I pól uprawnych.

Wczoraj w goazinach rannych 
straż ogniową i policję zaalarmo­
wano wieścią, że w jerozoiimce 
woda zatopiła dwa domy oraz za­
graża zaianiem sąsieonicn terenów 
Okazało się, że ostatnio zatopiony 
został dom piekarza Rodziewicza, 
którego wraz z rodziną i uobyt-

UATif ftfUZV£Z£Y
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Wj m t j  Janiny Kuiczyckta|
P i l *

PRZT( ODA w GhANU HOTELU
________Ce«Y »»«•>»•

Pamięci 
Józefa hontwiłła
WILNO. W  czwartek najbliższy 

c godz. 10 rano w kościeie O.O. 
B rnifratrów odbędzie się nabożeń 
stwo żaiobne za spokój auszy śp. 
JO  eta Montwilla, wielkiego działa 
cza społecznego 
liL.ntroaa.

sprawy miejskie
POSIEDZENIE KOMISJI FINANSOWO 

GOSPODARCZEJ

Dziś o godz, 8 wiecz w Zarządzie 
Miejskim odb^jizie się posiedzenie Ko- 
mjfcji Fiiians. - Cospod., na laórem 
Pędą m. in rozpoznawane projekty do­
datkowych budżetów na r. 1936-37 
oraz nabycia przez miasto od osób pry­
watnych szeregu nieruchomości.

POSIEDZENIE RADY MIEJSKIEJ

W nadchodzący czwartek odbędzie 
się posiedzenie Rady Miejskiej Na pro­
gram posiedzenia składa się szereg 
łfirrrw, lie  posL daiących ogólnego zna 
czenia

W końcu odbędą isię wyoory de­
legacji na Nadzwyczajny Zjazd Miast, 
mający się odbyć w dn 26—27 kwiet­
nia b. r. wybory czterech członków 
Rady Komunalnej Kasy Oszczędności i 
in, (x)

--------- o--------

POCIĄG POPULARNY Z GcĘBu- 

KIEGO.

WILNO. Dyrekcja wileńska kolei 
państw, cncąc umożliwić rezerwistom 
pow dziśr.ieńskiegi złożenie nołdti ser­
cu Marszalka PiłstMSKitgo na cmenta­
rzu Rossa organizuje pociąg popular­
ny z Głębokiego do Wilna Pociągiem 
tym przyjezdza 18 b. m. na dwudnio­
wy poby* do Wilna 600 ncsób.

ODCZYT O INDjACh

WI) 40 staraniem  Zarządu Okręgo 
wego Ko1 Drzysp Wojsk, w sah Og­
niska K P. W przy ul. Kolejowej 19 
odbędzie się w dn. Ib marcr r. b od­
czyt publicysty hinduskiego p dr. Ra­
dża Behazi Knshna Mathui p. t. „In- 
d]e wczorajsze , dzisiejsze".

Początek odczytu o godz. 18 m. 15. 
Wstęp wolny za okazaniem iegkymacjl 
kolejowej.

zbyt szybkiego napływu wody. 
Strażacy, którym woda sięgała 
omal że oie do pasa wynieśli z jed 

k  m musiano ewakuować. Nato- tiego z nóeszkań chorą staruszkę o 
miast znajdujący się w pobliżu której w czasie ratowania dobjtku 
d o m  Godlewskiego jedynie jest za zatwmniano. 
grożony i ^puszczenie jego przez q  zmroku woda podeszła pod, 
mieszkańców może .astąpić w  w y -,rŁwi m  4 p u y  zatrt p ry ^ tn y m  
paoku dalszego napływu wody. | gdzie rown5ei interv enjowała

Powódź w Jerozoiimce spowodo s r̂az P° ,r ia *
\t ana jest podobnie jak w latacn Ponadto w ciągu dnia wczoraj- 
uoiegtych tern, że spływająca w o- szego zanotowano jeszcze zalanie 
da nie ma ujś Ja . W  roku bieżącym dr mów: przy ul. Wójtowskiej 
sytuacja pogorszyła się jeszcze bai ^uwa domy) przy ul. Derewnickiej 
dziej bowiem magistrat nasvpał (4 domy m. in. dom inż. Walickie 
drogę do szkoły przez co woda g 0) przy ul. Nowogródzkiej 115 i 
podchcdJ z obu stro.i t. zw. drogi pr/y ul. Dyneburskiej 22. 
K&lwaryjśkiej. j ponadto woda zagrażała nicktó-

Nleco potem straż pożarną wzy ’Tm objektom wojskowym na pet, 
w,oto nu ul. Szkaplerną 48, gdzie lerjach.
zaszła potrzeba natychmiastowej Wieczorem woda podeszła j-Od 
e. akiracji mieszkańców, wobec dom przy uh Fdareckiej 32.

Lustracja miejsc zagrożonych
W związku z sytuacją, jaka wy- i \ omendan. Policji, którzy zorjen 

tworzyła się ni; przedmieściach na towawszy się w sytuacji wycraM a- 
tereiiy zalane względnie zagrożone ( ii na miejscu potrzebne zaiządze- 
udał się wczwaj Starosta Grodzki n.a.

LODY •'ONlZEJ WILNA RUSZYŁY
W  górze WlIJa jeszcze stoi

NA TERENIE MIASTA WODA NA 
WILJI POCZĘŁA WCZORAJ SZYB 
KO PRZYBIERAĆ. W  POŁUDNIE U- 
KAZAŁA SIĘ NA RZECL KRA, SPŁY- 
WAjACA Z BLISKIEJ OKOLICY.

O GODZ. 18,50 RUSZYŁY LODY 
NA W IL|I, PONIŻEJ WILNA PO 
Z10M WODY W WILNIE, GDZIE 
WILJA JUŻ W  POPRZEDNICH 
DNIACH OCZYŚCIŁA SIĘ Z LODóW ,

WYNOSI 3,61 M., TO JEST OKOŁO 
130 CM. PONAD STAN NORMALNY. 
POWYŻEJ W IINA WILJA JESZCZE 
STOI.

WILENKA W OBkĘBiE WILNA 
RÓWNIEŻ WOLNA JEST DD 'O -  
DÓW, A \V GoRNYM BIEGU PRZE­
WAŻNIE POKRYTA JEST LODEM 
PRZY NISKIM STANIE WODY

k r o n ik a  w il e ń s k a
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SPOSTRZE*łN1A ZrtKŁADU 
METEOROL OulCZNEGO U.S.6 

W WIł-NIE
Z dnia 15 marcr 1937 r.

Ciśnienie średnie: 747.
Temperatura śreania- + 5 .
Temperatura najwyższa: +6 .
Tem peratura najniższa: +3.
Opai J 1,8
W iatr, południowy.
Tendencja: spadek, po południu 

wzrost.
Uwagi: pochmurno, deszcz.

PROGNOZA POGODY 
w ed łu g  -ipeciabrych danych  P ań ' 

stw o w e g o  instytutu  a teteoro lo - ;
g ic z c e g o  w W a rsza w ie  

do wieczora dnia 16 marca 1937 roku
Pogoda o zaclnnurzcn'iu ziuiennem z 

przelotnem i opadami. ,
Nieco chłodniej. j
Rość silne i porywiste w iatry  r. z a -1 

d u d u  i północo - zachodu.

DYŻURY APTEK
Sapożnikowa (Zawalna 41), Rodo­

wicza (Ostrobramska 4), Augustów 
skiego (Mickiewicza 10), Narbuta 
(św  Janska 2), Zasławskiego (Nowo­
gródzka 89).

Hotel Europejski
Prsrwsiorzedsy 

Ceny pizysiooss. T^lefoey w h o ­
kejach. Wimda osobowa.

ALEKSANDER SKW* RCZEWSKI
hiżyniei’ Dróg Komunikacji, 

emerytowany kierownik działu Ruchu D. O. K. P. w Wilitie, 
d. wykładający na wydz. Architektury U. S. B, 

Zmarł w dniu 15 marca 1937 r., zaopatrzony ŚŚ. Sókre 
riientami przeżywszy lat 56.

Eksportacja zwiok z domu Lałoby ęMostowa 5 m. 1) 
do kaplicy na cmentarzu pc,-Bernardyńskim odbędzie się 
w Itkiiu 17 b. m, o godz. .3 rano. Nabożeństwo żałobne w 
tej kapucy zostanie odprawione w tmyże dniu o godz. 9-ej, 
po czym nastapi pogrzeb.

Nabożeństwo żaiobne w kościele św Michała odbędzie 
się w dniu 18 b. m. o godz. 9-tej rano.

O czym zawiadan.iają pogrążeni w żalu

ŻONA i SYN.

i
Uatka Benedykta (Banderska)

ZakoniJca SS. Matki Bożej Miłosierdzia (Magdalenki). 
Odznaczona Krzyżem Zasługi.

Opatrzona św. Św Sakramentami, pc długich i ciężkich cierpie- 
n'ach, zgasła w  dniu 12 b. m.

Pogrzeb na Cmentarz Kościoła św. św. Piotra i Pawła odbył się 
w dniu 15 b. m

O czem zawiadamia

PRZYBYLI DO HOTELU 
„EUROPEJSKIEGO*.

Inż. Żmigrodzki Józef z Nowogród- 
i ka, Heizdiberg Maks z W arszawy, Her- 
uzkowicz Salomon z W arszawy, Szata- 

[ nik Franciszek z Katowic, Dominko 
Antoni z W arszawy, W ajs Zygmunt z 

' W arszawy, kpt. Kowalczyk Adam z
. gi B.adi-

loch Feiiks z Gdańska

Zebranie Wll. Komitetu *owoaziowego
W ILNO . W  zw iązku  Z m o żliw o ś funkcji i p rzystąp i d o  prac w  p o sz  .podświila, Karim Izaak z Ryg 

c i a sz y b k ieg o  ruszen ia  Lodów na e z eg ó ln y c h  sekcjach .
W ilji i groźbą ew en iu a ln cj p o w o  - P o w ó d ź  w  roku b ież . jest w p i«  
d /i  na Teren ie W im a w  n ajb liż- 'vd zie  m niej m ożliw a  n r w  latach  
fz ' ch  dniach zw o łan e  zostan ie  zeb  r.b iegłych , lecz  w o b e c  zb y t szyb k ie  
ranie m iejsk iego  kom itetu  p o w o - g o  p od n iesien ia  s ię  tem peratury  
b eto w eg o , który d ok on a  p odziału  n a leży  lic zy ć  s ię  ze zb y t g w a łto w ­

nym  przy borem  W ilp ,

PODZIĘKOWANIE.
. szystkim, którzy brali czynny udział w urządzeniu pogr-.ebu

Tl:
JÓZEFY WESOŁOWSKIEJ

a w szczegolnosei księdzu kapelanowi Żywickiemu, p. komendanta 
wi szpitatć wojskowego pułkownikowi Kiakszeie, p. profesorowi P J-  
c^aiowL, dr. majorowi Pancerzyńskiomu, p. przełożonej Janinie Dut- 

.ewiczównie, siustrom: p. Maciejewską, p. Karczewskiej i Pawiu- 
biewicz i wszystkim koleżankom pracj Składa serdeczne Bóg zapłać

MAPJA JANKOWSKA

Hfitel SŁ 6%«ygc*
mą W iiilb

śkj laslsfikt, I W jts .
k«!arł>, C«*y fcs:4xa ąg« .

RzekaPOksza wystąpiła i  brzegów
W Smorgoniach Kilka domów zalanych

WILNO. Wczoraj niespodziewa- pobliżu domów . nalazło się poa 
nie m szyła rzeka Oksza.

W Smorgoniach weda zerwała 
most ł tamę oraz zalała okoliczne 
tereny. Kilka znajdujących się w

! PRZYBYLI DO HOTELU 
j „GEORGES‘A“.
i Hr. Tyszkiewicz Zdzisław z Izabeli­

na, Gośeicki Jerzy, Romanowicz Hen­
ryk, dr. Rudziński Stanisław z W arsza- 

. . . . . .  , - wy, Btaoiug Marja ze Strubienicy, Ga-
WOdą. Mle&zkancót. ewakuowano, -lasicwicz Celestyn, Głuchowski Lech, 
Wynikłe uszkodzenia obliczane są Skokowski Augusitvn z \Volkowv.>ka, 
na 3  ty s . zł. f mec. Lobrnan, dyr. Koszko Wacław z

 o— —  j W arszawy, Starzyński, Hryniewiecki
Marjan z W arszawy. Weinsztein A-

Powódź w Udzie
Cala dzielnica zalana

LIDA. Rzeki przepływające przez przybrzeżnych zabudowań. Tak znać 
teren pow. Bdzklego: Dzitwa. żyżma I ny przybór wody n a s tą p i ł  w ciągu j id  
Lidzie je, na skutek gwałtownego top- nego dnia
nienlt śniegu 
nie.

wezbrały bardzo znacz- W dniu 14 b. nt. w  godzinach po 
południowych dzielnica Wygon w Li-

W Lidzie poziom rzeki Lidziel pod dzle w  pobliżu torów kolejowych sta- 
niósl się o 3 m. Istnieje obawa zalania 1 nęła pod: wodą.

Sytuacja na Dźwinle

Bolesław, wicemarszałek — d t. Kazu- ) 
lenas Czesław, kanclerz — cłt. Ko- ‘ 
złowski Broni.daw, olderman — cłt. 
Burzyński Antoni.

| — Nowy zarząd Sekcji Szybowco
wej A. Z. S j. Zarząd Sekdji Szybow- 

\ cowe, A Z. S. Wuno na ostatniem wal- 
tem zebraniu wyborezem b. m ukon­
stytuował .się w składzie następują­
cym kierownik Sekcji — Władysław 
Burak sekretarz i skarbnik — Pokor­
ny Henryk, kierownik techniczny — 
Marjan Siwiak.

! Dyżury członków Zatząjdiu we wtor­
ki i piątki od 20-e, do 20,30. 

i — Sekcja Narciarska AZS. przypo­
mina, że termm zgłoszeń na Narciarskiz

bram, handl. z W arszawy, hr. Konto- Obóz W ęarowny mija z dniem 17 mar- 
rowski Jerzy, dyr. 5zeps Witold z ca. Informacyjne zebranie wyjeżdżają- 
W arszawy, Kurewo Paweł, Dudel Ma- cych odbędzie się dnia 17 marca o gc 
ksymiljan z Gdańska Szaołro Georg z dżinie 20-ej w lokalu LZS. Św. Fańską 
bfefy. j 10 USB.

— Przedstawienie akadeiińckie. A-
NABOZEŃSTWA.

— W dniu 18 ma. ca r.

f ;

NA FILMOWEJ TAŚMH

„ C Z A R U J Ą C E  O C Z Y  “

, P A N -
Za tem at do tego jrosłużyła biogra-

 ,u sławnego włoskiego kompozytora
cpirow ego Yincenzo Bellim. Miłość i 
sława te  dwie rz.eczj zazwyczaj za 
'/■' b'a ią się wzu.jcinnie, czasem idą w 
w- parze, części' ' różnemi drogami. W  
życiu wielkich twórców miłość trag i­
czna daje natchnienie. Tak było i z 
Pt llinim. Jego natchnieniem  była. 
subtelna neapolitanka M argareta, cór 
ka dostoyuka Na tę postać, odtwo­
rzoną na ekranie przez M artę Eggerth 
izucił główne światło reżyser. (Car- 
trtine G allonne) — y\! roli Belliuic- 
go w ystąpił daw-no już niewidziany 
ak to r am erykański Philips Holmes, 
łuć ry  po hollywoodzkim debiucie się- 

^ga jio iaury  filmowe w Londynie.
Zaletą film u jest dobrze wydoby 

ty nastró j, co zawdzięczać należy za­
równo reżyserowi, jak  i wykonawcom 
plównych ról. Pewna rozwlekłość, f a ­
buły nic wpływa dodatnio na wraże­
nie. Również nie podnoszą wartości 
obrazu niewiadomo poco robiono przer 
wy w wyświetlaniu. Przypuszczalnie 
bidy to lokalne usterki techniczne, któ 

j f "  na następny, h seansach mogły się 
powtórny,'.

W dodatkach bardzo ładny mon­
taż kram brazot v z TTiszpan i, nie zre

pierwszą bolesną rocznicę śmierci na­
szego ukochanego męża i ojca ś p 
Jana lliaszewicza, odbędzie się nabo­
żeństwo żałobne za spokój Jego duszy 
o godz. 9 rano v, kość. św Kazimierza 
(OO. Jezuitów) o czem wszystkich ży­
czliwych pamięci Zmarłego zawiada- 

WILNO. Wobec nagłego podniełie- przy borem wody, gdyż w końcu luteg > j mia żona z dziećmi
nła się temperatury 1 padających de- 1 na początku marca w dorzeczu rzeki 
szczów należy się spodziewać że loay Diwniy wypadło dużo śniegu, który 
na rzece Diwinie ruszą lada dzień. Acz- obecnie gwałtownie topnieje, przyczy- 
kolwiek obecny stan wody wyklucza niając się do szybkiego podnoszenia 
ewentualność powodzi w  roku bieżą- się poziomu woay 
cym, jednak należy się liczyć z dużym ------------

kadernu kie przedstawienie najnowsze- 
b., jako w  8U P^eboiu „Człowiek jjcd mosiem** 

odbędzie się w niedzielę. ,dng 2 1-go 
marca w  ‘cati^e na Pohulance. Bilety 
wydaje AZS codziennie od 19 do 2Ć

Netal z krzyży cmentarnych
na fałszowanie monet

TEATR I MUZYKA
— TFATR MUZYCZNY „LUTNIA" 

vVys.ęp) J. Kulczyckiej. — Dwa ostat­
nie przedstawienia propagandowe —
Dziś po „enach propagandowych gra­
na będzie po raz ostatni op. Abraha­
ma „Przygoda w Grand Hotelu" z J. 
Kulczycką. Jutro również po cenach 
propagandowych amerykańska operet-

GRODNG Sąd Okręgowy w Grodnie 
na 'sesji wyjazdowej w  Skmiiriie roż­

na 2 lata więzienia i 20u zł. dosztow 
sądowych z art. 23 i 175 K. K. ora* po

poznawał sprawę mieszkańca wsi Os- zbawił praw obywatelskich na przeciąg
tiowo, gm. Stara WieS, jx>w. slonim- j lat 5-ciu.
skiego Pawła Zacharczuk. ur. w r, J Dodać tu należy, że przeprowadzo-
1913, oskarżonego o to, ze w miesi »cu i m  u Zat!iars zukr ’ w Czaiic re.
listopadzie 1936 r. p drabiał fałszywe ujawnga 3 negatywy (foremki
monety 1 zlotowe i I0-złotowt. W w y­
niku roznrawy Sad skazai Zacharczuka

ę iu U te  w la s u  . .

proszą o „Trilysin" 
N ie d o ż y w io n e  d o ­
s ta te c z n ie  c e b u lk i  
w ło só w  z a m ie r a iq  
z c z a s e m . D la te y o  
n a le ż y  d o D ro w a  
d z a ć  in i k o n ie c z n ie  
d la  . :n r o z w o ju  
s k ła d n ik i, k łó r e  z a ­
w a r te  sq w  p re -  
o a r a c ie  „T rily s in *

do odbijania monet) sporządzone z me 
talu oraz materjał przeznaczony do wy 
robienia monet. Metal Zacharczuk brał 
z cmentarza wiejskiego we wsi Ostro­

wo, przetapiając krzyże, krucyfiksy,

ZEBRANIA I O DCZYTY
— Zarząd Kola Wileńskiego Z. O.

R. zawiadamia, iż w  sobotę, dma 20 
b. m. o godz. 17 min. 30 rozpoczynają , 
się w lokalu związkowym wykłady na 
kirsie O. P. L. Gaz. II kategorji. W y- ) “  •‘̂ OSe ^ ar*c 
kłady będą się odbywać od dma 20 — Czwartkowa premjera w „Lutni**
marca dc 31 maja r. b. 3 razy tygod- Każda roła 1 partja, którą kreuje J. 
niowo we wtorki, środy i soboty od Kulczycka wzbudza powszechne zainte 
godziny 17 mir 30 do 21-ej. j resowani:-. Zrozumiałą więc jest rzeczą

Ćwiczenie aplikacyjne i wykład za- j że premjera z udziałem Janiny Kulczyc 
powiedziane na dzień 18 i 10 marca kiej jest oczekiwana z niecierphwoś- 
nie odbędą się, wobec uroczystości, tią, tem bardzitjj, że to jest jedna z 
związanych z imieninami Pierwszego najzabawniejszych i melodyjnych ope- 
Marszałka Polski Józefa Piłsudskiego i retek P Stolza p. t. „Taniec miłości i 
Marszałka Edwaifia Rydza • śmigłego, j Szczęścia**. Na scenę „Lutni** nowość 

Dalsze ćwiczenia aplikacyjne i w y - j tę  wprowadzają: reżyser M Tatrzań- 
kłady na kursie wojskowym Koła ro i- śki i kapelmistrz M Kochanowski. W 
poczną się po Świętach w kwietniu głównych rolach wystąpią: Wawrzk 1- 
r. b. | wicz, Wyrwicz -  Wichrowski, Ciesielski

— Do członkiń Z. P. O. K. W  Martówna Kalinowska i inni
związku ze zbliżaniem się drogiego 
dla nas wszystkich dnia imienin ś. p. 
Marszałka Józefa Piłsudskiego, przy­
pominamy członkiniom naszym, że 19

sztą /. aktualnością wspólnego nie ma­
jący,

O rem ont dopomina sie gwałtow­
nie jiłótno ekranowe,-za którem tyidać 
>i*.rysv głośnika. Tad. C.

tabliczki oraz nabywał srebro i miedź, marca o godz. 19-tej w  sali Kasyna O-
-------------------  j ficerskiego (Mickiewicza 13) Odbędzie

się w  ramach uroczystości, objętych 
N a g ł y  z g o n  W k o ś c i e l e  i programem Komitetu I dbywatetekiega

odczyt p. dr. doc. Hanny Pohoiskiej, 
WILNO. Wczoraj około godziny 8 ■ przewodniczącej Zarządu Głównego Z.

rano w  kościele św, Michał? zasłńbl P O. K w  Warszawie Tytuł odczy-
nagie jeden z modlących się. Zanim 
przybył lekarz, nastąpił zgon. Zmarłym 
okazał się inżynier Skwarczewskl (Mo­
stowa 5).

śmierć nastąpiła najprawdopodob­
niej wskutek ataku sercowego

Skradła futra
WILNO. W dn 14 b. m. między go­

dziną 10 a 14 w  czasie nieobecności 
domowników za pomocą otwarcia 
drzwi dobranym kluczem dokonan > kra 
dzieży z mieszkania Mieczysława Gą- 
isowicza (3 Maja 13) Skradziono dwa 
Futra wartości 800 zł.

tu , Ze wskazań Marszałka Piłsudskie- 
g

W stęp dla wszystkich za zaprosze­
niami (w Z. P O K. Jagiellońska 
3 /5  — 3V.

— Środa Literacka. Dnia 17 bm. 
znana tłum aczka p S tella Olgierd 
wygłosi odczyt o współczesnej lite ra ­
turze kob.ieeei. Odczyt będzie połą­
czony z recytacjam i poezii i prozy 
Początek o godz. 20.15.

AKADEMICKA
— Prezydjum Korjroracji Concor­

dia - Vilnensis na semestr XXI roku 
akad. 1936/37 ukonstytuowało się na­
stępująco: marszałek — cłt Piasecki

—T eatr M iejski na Pohulance, Dzi­
sia j i jutro, w środę wieczorem , 0  go­
dzinie 8.15) i,jowtofze ulż nowości re­
pertua ru  teatru , zajm ującej współcze­
snej sztuki O. łnd iga „Cziowitk pod 
n o s te m '' w prcmjerowej obsadzie "•

— Pożegnalny występ Nuny Mło­
dziej owskiej” - SzCTurkiewiczowej — 
znakom itej artystk i scen polskich od­
będzie się w sobotę bież. tygodnia w 
jiTzedstawieniu po cenach propagcdido- 
v/ych — na kt/u-cyn dana będzie już 
po la z  osta tn i w bieżącym sezonie na­
strojow a sz.tuka W. Sommersof - Mau- 
cham a „Święty płom ień" ze znako­
m itą a rty stką  ‘ » \ \

— T eatr Popularny „N ow ości". 
D: iś we w torek, 16.111 w ielka rew ja 
p.t „Roześmiane serca" z. M arją No- 
‘howiezówną, Tadeuszem Pilarskim , 
Antonim .faksztasem, duetem taneez- 
L v u  Sławów, Zdzisławem Niwą, Liii 
R cJa iisk ą  i Tanuszem Śeiwiarskim 
im czele.

Odra w Wilnie
WILNO 2 ostamicn zestawień Miej 

skiego Wydziału Zdrowia widoczne jest 
znŁwzne nasilenie zachorowań na odrę.

W uo. tygodniu zanotowane w mie. 
ście kilkadziesiąt zasłabnięć. Przebieg 
cnoro&y naogól łagodny.

Żerdzie —  dobra rzecz
— Woś, bratka , m aju kłopot! cłu.- 

cieu by trochi swój harod abharodzic 
dy m a m aju że^dak, a kupie nims jak ! 
■ — U lasu panstwotrym , baczyn ja  

adnojczy, dobryja jośe i szmat ich 
tam, kaby nie.,ak trochu eh padabrać 
— dobrab było!....

— A i mnie n haspadarey żordki 
jiryhadzinsiab! Moża ptsprabujem , a 
woś udasesa ?!

la k  gawędzili między sobą kmiotku 
wie ze wsi Rejewszczyzna, gm. mołode 
ekiej, a w rezultacie tej rozmowy, z 
ła sa  państwowego w pobliżu leśnicz.ów 
ki Brody tejże gmin}’ poczęły systema 
tycznie ginąć złożone tam  żerdzie, o 
sięgając wkrótce cyfrę 2-50 sztuk!...

W szczęto dochodzenie i ustalono nie 
bawem, że sprawcami kradzieży są mie 
szkuńcy ftajew szczyzny: J .  i P . Wierz 
biecy, A. S. i M. Ju rec e ,, S. A. i W. 
ł a.rszewiczowie, W. Tawkin i J  Ilulak : 

W ytoczono im sprawę, a znalezione 
podczas rewizji żerdzie akwestjonowa 
110.

Wincuit Markotny

Nltspoazi&nc odkrycie..;
W  Mołodecnie dokonano niedawno 

kradzieży u Borucha Normana, który, 
dodajmy nawiasem, mimo pięknie 
brzmiącego nazwiska, nie ma nic współ 
nego z dawnemi Normanami czy inne 
mi Skandynawam i i je s t — przeciw  - 
nie — wybitnym  południowcem!....

Otóż temu nordyckiemu semicie bu 
ehnięto a rtyku le  skórzane i mięsne, a 
ponieważ o tę  brzydką sprawkę podej 
rzewano niejakiego Antoniego Jarm oło 
wicza (Mołodeezno, Dąbrowskiego 11) 
policja odwiedziła jego skromne miesz 
kanko, zapoznając się dokładnie z jego

artością...
iipłakiw anycb przez N orm ana s k ó ­

rek cielęcych i boczku wprawdzie nie 
zmileziono, zato zrobiono niespodzia - 
nie inne niemniej frapu jące odkrycie, 
mianowicie w trakcie rewizji, w ykry­
to 1 m etr drzewa opałowego, zwędzone 
go u Dawida Szuln.ana!...

Wobec tego nieprzyjem nego odkry­
cia ime "Tarmołcwicz 'powędrował do 
,,raam ra‘‘-z  tą  lyiko różnicą, że nie za 
skórki narazie, u za drzewo...

Wincuk Markotny

CO GRAJĄ W KINACH?
CAS1NO — „Poświęcenie" 
ŚWIATOWID — „Blond CaTmen". 
MARS — „Władca miljonów**. 
PAN — „Czarujące oczy". 
HFLIOS - -S o n a ta  księżycowa
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Znajomi Wilna za- 
ganitą

Obarska— Ś * i ę i o c n o * s r t i  
TopolnJcka

Wilnianin Jerzy Świętochowski i 
mile pamiętna Wilnu Ola Obarska ba­
wią obecmć na występach wr Magde­
burgu skąd piszą nam:

Od 1 marca jestesmy w Magde­
burgu i jesteśmy zachwyceni za­
równo warunkami pracy, jak i 

•miastem, które jest naprawaę pięk 
iie. Magdebui g ma 300 tysięcy 

, mieszkańców 1 łączy w sooie urzą-
* dccrtia nawyki oś europejskie z

czarem starego średniowiecznego 
miasta. Ogromna ilość krętych i 
wąskich zaułków czyni je podob- 
netn do Wilna, tylko, że ma dwa­
dzieścia Iinjl tramwajowych, asfal­
ty i więcej neonow niż Warszawa. 
Pracujtmy w teatrze Hożo, jako 
zagraniczna atrakcja i mamy iia- 
prawdę duże powtodzenie, śpie 
wamy tu w 
dostaliśmy ładne 
rvch jedrą zataczam.

NIE. TO NIE BĘDZIE POŻEGNANIE!..
Afisze teatraine, podające re­

pertuar na bieżący tydz;eń, ogło­
siły pożegnalny występ Nuny 
Młodziejowsli'ej - Śzczurkiewi- 
C7owej, który ma się odbyć w 
sobotę 20 ban Wykonany zosta­
nie „Święty płomień".

Nie .można przyjąć tej wiado­
mości bez uczucia szczerego zdu 
mienia: jakto? —  występy Nuny 
Młodziejowskiej’ już się kończą, 
a kiedyż właściwie były? W ja ­
kiej wielkiej roli, w nowej sztu­
ce, przy należytej obsadzie wi- 1 
dzieliśmy zasłużoną artystkę?

Najpierw wystąpiła Nuna Mło- 
d/iejowska w swej popisowej 
ro li prof. Woiimer w „Maturze", 
ale to stało się jakby mimocho­
dem; sztuka już schodziła z re­
pertuaru, wysięp Nuny Młodzie-

}■ — *  " ie * *  — M
ne recenzje- z k t ó - 1 tow an y , a E ”  P o w r o c i e  artystki 

1 ’  objazdu w z n o w i o n o  „M aturę"
Recenzja p dkresla wdzięk polskiej ' w SP< SÓb, M  ja k . nie p o z w o lił-

pary jej muzyka’ność, wszechstronność 
i ttmiar interpretacji.

Wczoraj doniósł iPAT o gościnie 
polskiego baletu w Rzymie Czytamy 
tam:

Zespół oc. pierwszej chwili zje­
dnał sobie rzymską publiczność 
naoguł nie darzącą chceografji 
specjalna svmpatją. Piei wszy pro­
gram wjypełiuony był prawie cał­
kowicie utworami polskimi.

Szczególnie podobał się taniec 
klasyczny na tle poloneza ar-dur 
Chopina w układzie 1. Petrak>ewi- 
cza, a zwłaszcza Mazur Namysłów 
skiego, brawurowo wykonany 
przez cały zespół w pięknych sty­
lizowanych kostjumaeh krakow­
skich, projektu P. Petriuiego. Part­
ię solowa kreuje primabalerina p 
Irena lopolnicka. Zespół otrzymał 
już propozycję na dalsze występy 
w Neapolu. Mediolanie i GenuL 

Prim abalerna Irena Tonolnicka do­
brze znana jest Wilnu z teatru „No­
wości” . gdzie występowała orzez sze­
reg miesięcy.

(W. L ) .

Misterjum Goigoty
W S \L I ŚNIADECKICH

oy sobie poważniejszy teatr arna 
toi ski. Artyści pozapominali śwe 
role i sytuacje sceniczne, pewien

pierwsza lepsza artystka, była to 
bowiem rola epizodyczna, w sztu­
ce nieistotna, charakterowi Nuny 
Młodziejowskiej absolutnie nie 
odpowiadająca

Takie to b y ły  występy w Wil­
nie założycielki stałego wileńskie 
go tea tru ’ .

Nie można zrozumieć, poco wła 
śoiwit Dyrekcja teatru sprowa- 
wedzała do Wilna Nunę Młodzie- 
jowską: czy poto, aby pokazać
a-tystkę publiczności (W  „Żoł­
nierzu Królowej M adagaska­
ru"?!) ,  czy poto, aby ją ukryć 
przed publicznością, bo tak się 
właśnie stało, — \Vilno przecież 
nie zobaczyło artystki w warun­
kach, jakie się należą wszystkim 
„występowicznm"!...

Osobliwe występy Nuny Mło- 
dzjejowskiej dobiegają końca. W 
sobotę pożegnamy artystkę, —  
czy na długo?

Piękna, szlachetna, postokroć i 
słuszna uchwała Rady Miejskiej, j 

zasłużonej artystce

W t e r e n ie  i m  f o r a c h
Tu powstanie nowa wieS olimpijska

ogrom
koleża-

artysta był.... jakby to s ’e Wy - ' P , ZyZna|ąCa
razić? -  nieco ory, co ogr< - h 'norow> za3:łek m°"!en ej wiąże artystkę z Wilnem. 1

Rzeczą naturalną i z wielu w zglę-j
ciów bardzo pożądaną byłoby za-

morneirtach dramatycznych, a sam rn,c.^.ka.n'e . ^ Ull3' Młodziejowskiej, 
Dyrektor, raz po raz ograniczał w Wilnie Juz 11 O tern się

chory,
nic bawiło jedną z jego 
nek, która nie mogła się po­
wstrzymać od śmiechu nawet w

Rzeczoznawcy japońskiego kom itetu organizacyjnego igrzysk olim pijskich oglądają teren na jjółnocny zachód od 
Tokio, nad rzeką Tama, gdzie najpraw dopodobniej wybudowana zostar.ie wieś olim pijska.

fwie.""roiaą F ■ tlsKa na trzei em: m iejscu
HELSINGFORS. —  W  Kuop-o 

(Emlandja) rozpoczęły się mię-
narciarskie

degaskaru". Rolę, krórą miała Je zamieszkać w Wilnie!...
artystka, mogła wykonać , W. Ch.

s
i NASZA ANKIETA

Już przed siódmą olbrzymie tłumy 
napełń ły salę, wydawało się, że galerja 
runie lada chwila. Na sali ani ,ednej 
znajomej twarzy, zaledwie garstka mlo 
dzieży akad., reszta to ludzie, których | łajn 
przyciągnął tytuł, lub też poprostu za­
powiedz wolnego wstępu

Stowarzyszenie ak. Collegium Le- 
onardi Da Vinci ma już sw oją ustaloną 
markę, zdobyło ją sobie parę lat te­
rnu organizując bardzo ciekawy, stoją­
cy na wysokim poziomie artystycznym 
wieczór poświęcony Ibsenowi. To był 
dobry, szczęśliwy początek

O misterium io ś ć  trudno mi mówić, 
bo słyszałam głosy zachwytu i uznania, ’ Udaliśmy się do prof. J .  H opena 
według mnie jednak wieczór niedziel- oclem zasięgnięcia jego zdania, jak
ny był porr-mo wszystko trochę chy- należałoby w V\ ilnie urządzali obcho-.
biony. Mówię — pomimo wszysrtk i — dy w dzie^ św. K azim ierza
gdyż wyczuwało się wielką troskh- i
wość i "taranni ść w opracowaniu za- pi >rwszyin rzędzie zapytaliśm y,
równo całości, jak i poszczególnych co profesor myśli o urządzaniu po-
fragmentów, przytem dekorac:e obmy- chodów.
ślanr z dużą kulturą i wyczuciem oiia- — Urządzanie pochodów karnawa-

fU u T ó p  w . f - r - c / o ?  'białego K r z j - : , w  W ilnie w zw iąąku .d n i e m
sw. Kazimierzu, uważam za bardzo

Wimmer, była jakby rt3 margme- towarzyskich Wilna; można więc 
s:e występów Nuny Młodziejow- spodziewać się, że głosy te skon- 
skiej. Tak samo na marginesie krety żują się w postaci wyraźnej 
znalazł się „Święty płomień", któ- os by, skierowanej do artystki.
ry nie miał w Wilnie premjery ii  Ale czy nawet jest potrzebna ja. dzynaiodowe ;awudy
z-sta ł  przeznaczony tylko na o- kaś oficjalna prośba w imieniu z u dałem reprezenta> ji związków 
bjazd. Prasa została zaproszo- społeczeństwa wileńskiego? Czy . sozeleckich r i  andji, Estonji, Ło 
na na próbę generalną, w dzienni-' aitystka sama nie wyczuwa serde- twy i PoLki. Na otwarcie zawo- 
kach ukazały się wzmianki o s z tu - ; czności i sympatji Wilna i nie c ów przybył szef sztabu general- 
ce, ale sama sztuka stała się p j a - ’; zdaje sobie sprawy z tego, że w t.-go armj . fjńsjdej. i szei, przy- 
Wit niewidoczna dla wilnian. Nie j Wilnie mogłaby zawsze mieć gro- sposobienia wojskowego. Pier- 
można też ukrywać, że obsada no przyjaciół i dobry teren do pra w;szego dnia rozegrano bieg nar- 
ról nie była najszczęśliwsza. Te- ! cy. \
ati więc całkiem słusznie nie re- j W  każdym bądź lazie, gdy w j
klamuje tego przeasiawienia, jako sobotę zgromadzimy się w teatrze i 
ncjmocniejszej pozycji w swyrn na Pohulance, nie powiemy pani ] 
dorobku. Nunie Młodziejowskiej „żegna-

Występ „prawdziwy", czy.i w my", a jeżeii będziemy miusieli 
nowej sztuce, która miała swą powiedzieć ,-,do widzenia" to z 
p.emjerę na Pohulance, przypadł dodatkiem; „znów w Wilnie", 
w udziale Nuny Młodziejowskiej Pani Nuna Młodziejowska

w Finlandii

WILNO 16 marca

Z odbytej w Wilnie konferencja 
p iasow o - sportowej, warto po-

l la rsk i m  20 kim. poleczony ze d a i  Pcwne szczeSó,> 
siizelaniem. ntorencji lej udzielił przedsta-

Pierwsze miejsce zajęła Finlan- wicie1 Kuratorjum Okr Szk, Wilcń
dja w czasie 3:10:23.

2) Fstonja w czasie 3:54:51.
3) Polska —  3:59:34.
4) Łotwa —  4:38:11. 
Zastanawia ogromna różnica

w czasach, między zwycięzcą a 
innymi:

./!ko w „żołnierzu Królowej Ma- Szczurkiewiczowa powinna na sta g uch.

Jędrzejowska i Tarłowski
w finałach turnieju w Cannes

CANNES. —  W  niedzielę w dal jak wiadojno, przegrał w finale 
szych rozgrywkach turnieju teni- j turnieju w Mer.tonie. 
sowego w Cannes, Jędrzejowska i < W  grze podwójnej panów para 
1 arłowski doszli do finałów w sin ! Hebda —  Tłoczyński doszła do tj0 potrzeb i wymagań ćwiczeń. W

skiego —  dr. Kurta.
Oświadczył on mianowicie, że 

personel techniczny do prowadze­
n i  w. f. w szkołach powszech­
nych na Wileńszczyźnie jest bar­
dzo szczupły, że 99 proc. nauczy­
cieli nie umie pływać, a około 
50 proc. nie umie jeździć ani na 
łyżwach, ani na nartach. Szkoły 
powszechne na prowincji nie ma­
ją sal gimnastycznych i korzysta­
ją  w porze zimowej z różnych 

świetlic nieprzystosowanych

półfinału, b i rąc parę Adin - N ' - w s ju budowanych obec-

Jak obchodzić dzied 4 marca
Rozmowa z prof. J. Hoppenem

Jędrzejowska w półfinale poko- j stroem 6:1, 6:2 i Karsten - Rober- 
nćUa W eiwers (Luxemburg) 6 : l , | t s o n  4:6, 8:6, 6-0
5 7, 6:4 i w finale spotka się zno

ża wieniec cieniow y, ogier, płonący 
międzę óroiiteini, ostremi gałązkami i 
zaoalone pochodnie.

Może tytuł byl nieodpowiedni, ty i 
to raczej wielkopostny wieczór czę­
ściowo nawet koncert, lecz nie ro zg r)- 
wające się przed nami misterjum Gol­
goty „Golgota" — część poematu 
p. t. „Chrystus" Kasprowicza w przej­
mującej recytacji p W Staszewskie­
go, znrneeo artysty z Ptihulank- wy- 
woiała bodaj najsilniejsze wrażenie Tu 
jedno zasirzeżenie — d. Srasz°wski 
głosowo świetny powinien zmienić mi­
mikę, mocne akcenty przy płaczliwym 
wyrazie twarzy kontrastują w soosób 
iryrujący. Równie nastrojov.o, choć nie­
co już isłabiej wypadł? druga recyta-
cja w wykonamu p, J. fcatteiewicza. — r,:.stró j ulicy. Je s t w lem  wielka za- | larach nazw ie: „K aziuK " t
Jako terna* posbiżyła Jo niej pieśń j p K  w> rwicz - W ichrowskie- ! _  W  związkn z rozpowszechnioną
X X \II z poematu Murstma „ artysty  te a tru  „L u tn ia” , który 0j,ecn;e ; s z tw n ie  zaszc-eniona nazi, , W mocne akcenty obfi- °  ’ ‘' •  « e c n ie  i sztm  m e zaszczepioną naz-

jwalo iTzemówlenie Kuratora Colle- ***  rutynow aną ręka reżysera oo a- „K aziuk” , pragnąłbym  narówni z 
_  p iro j rzego Panejki. A fil należycie wszystko zorganizować r  p . j  Bułhakiem pronagować zapom-

wsl azane. A juk one są potrzebne i 
ile wnoszą radości w szare życie zbie 
ilniałej ludności W ilna, dowodzą te ­
go te tłumy, k lóre się im przygląda­
ły. Z podsłuchanych rozmów wśród 
jarm arcznej gawiedzi można już by­
ło wyczuć, że oczekiwanie pochodu i 
zainteresow anie mm było w na.jwyż- 
szem napięciu.

„Spotkanie Zimy z W iosną”  za- 
tr-  nżuwane w tym  roku wciągnęło w 
pochód tłum y młodzieży szkolnej, roz­
radow anej i szczęśliwej ze swego u- 
działu Okoliczność ta bardzo podnio­
sła radosny i prawdziwie

ie szkołach powszechnych, rów- 
W  grze mieszanej para Jędrze- n’eż nie przewidziano sal gimna- 

wu mistrzynią Chile Lizaną. J ę - | jo w s k a  —  7 bczyński wygrała w stycznych,
drzejowska w ten sposób ma o- drugiej fundzie parą Weiwers Aczkolwiek szkoły powszechne
kazję do zrewanżowania się s w o - ; -  Elmer 6:3 7:5 . ! oaczuwają wielki toak  sprzętu

W rozgrywkach hanaicapowycn :
} ara kroi Gustaw 5-ty, grający sportowego K o m i t e t y  Powia-
*vraz z Francuc.em Brugnonem, po to.ve W F i PW  nie udzielają na
konała parę Hebda —  Tłoczyński ten cel subsydjów.

w ijej przeciwniczce za porażkę 
Mmtonie.

Duży sukces odniósł Tarłow- 
ski, który w półfinale wyelimino

bv’y notowane w kronikarstw ie. P raw  
da to, że były one przeważnie zwią­
zane z uroczystościami kościclnemi, 
ale były barwr.e, w spaniałe i popu­
larne.

To też związanie tego obchodu z 
uroczystośćą  kościelną zapewniłoby 
je j pew ną trwaiość, N ie należy żądać 
od niego charak teru  jakiegoś miste- 
?jum religijnego, przeciwnie, może 
to być w-esołe, radosne i świeckie, ale 
związane z osobą Patrona W ilna. l3o 
wio»na, młodzież ze swym wiekiem, 
liczonym na wiosny, i św. Kazimierz, 
królewicz, k tó iy  sta ł się wprost uoso­
bieniem młodzieńca - rycerza, czczony 
dnia 4 m arca na przedwiośniu, — 
zbyt się ze sobą łączą, aby nie wy­
kol zystać tych elementów dla stwo­
rzenia całości.

Chodzi więc tylko o koncepcję, któ 
ra  to  wszystko połączyłaby, zapew -’ 
ni-.a je; trw ałość i konieczność.

— Jeszcze jedno: co pan profesor 
w ostatnich

wuł pierwszą rakietę Austrji Ba- 6.2, 6:2
worowskiego 6:3, 6:3 

W finale Polak spotka się ze się do San Remo. 
b /w edem  Scmoederem. z którym , 1 ---------

Z Cannes m s i  tenisiści u d a d z ą ’

Polski Związek Wychowawców Fiz.

Dr. Korta wysunął wniosek, aby 
p zeszkolić na kursach nauczy- 
cn li i organizować corocznie pół- 
kolonje dia młodzieży szkół pow ­
szechnych.

Na ringach PolskiW ARSZAWA. W niedzielę odbyło organizacyjnych i zawodowych. M. in.
się w Warszawie walne zebranie Pol. przyięto wniosek domagający się wpro
Zw. Wychowawców Fizycznych, przy wadzeni i w szkołach 4 godzin tygod- Ł oD ż. Mecz bokserski o mistrzu 
udziale 68 delegatów kól I okręgów z niowo na wychowanie fizyczne, oraz stwo Polski pomiędzy drużynami IKP
całej Polski i w obecności przedstawi- wniosek o zorganizowanie we wszyst- a HCP z Poznania zaunnezył sle zwy-
deli ministerstwa W. R. i O. P. dyr. kich terenach międzyszkolnych klubów cięstwem IKP w stosunku 9:7.
dep. Tirewirza, Państw. Ui zędn W. F. sportowych. i
pułk. Ziętkiewicza oraz Rady Nauko- Po dyskusji zebrani dokonali wy-1 * *
wej w .  F. — pułk Dybowskiego. " boru nowego zarządu przyczem preze 

Na zeoraniu omówiono szereg spraw sem obrano p Juljaną Tyszkę.

■wiosenny myśli o nrz.yszezepionej

Posiedzenie Rady narciarskiej PZN.
KRAKÓW. W niedzielę odbyło się klubów narciarskich, 

posiedzenie Rady Narciarskiej P. Z. N. j Obecnie liczba członków PZN wy- 
na którem złożono sprawozdanie z nosi około 23 tys., co stanowi przyrost 
działalności i wyników prac w ubieg- w stosunku do roku ubiegłego o 6 tys. 
łym sezonie. Ze spiaw organizacyjnych Uchw ilono, że walne zgromadzenie 
omawiano: organizację tegorocznych delegatów PZN odbędzie się w  ternii-

i W niedzielę wieczorem odbyło się 
w Poznaniu spotkanie bokserskie w 

| ramach drużynowych mistrzostw Poi- 
1 sk? między Warta i Okęciem, zakoń­

czone zwycięstwem Okęcia 10:6.

W niedzielę odbył się w Warszu 
wie mecz bokserski pomiędzy śląskim 
Ruchem a Makab, 7wyciężyte Makibi 
w stosunku 9:7.

marszów narciarskich, następnie przy­
jęto do PZN kilkanaście nowych klu­
bów z terenu całej Polski. Ogółem w 
ostatnim miesiącu przyjęto 40 nowych

nie statutowym t. J. w końcu czerwca, 
względn!e z początkiem lipca b. r. w 
Krakowie.

gium
reszta?

Resztę progrpmu wypełnił 
niemniej starannie obmyślony i p* tygo- 
towany koncert, na wykmu me które­
go złożyły się występy chóru „F-ho 
ped dyrekcją p prof. Kafnowskiego, 
z udziałem solistów, oraz dwa utwory 
odegrane przez orkies*ę symfi niczną

uok-erowaó. ł!
Ludność wileńska, powolna, spo­

kojna i tru d n a  do rozruszania, lubi 
sio bawić widowiskiem i dość łatwo

nionie tego spenfalenia się ze świętym 
Kazimierzem. Przynajm niej w sfe­
rach oficjalnych Na terenie rynku 
można usłyszeć wiele przezwisk i j

rozwiązuje symbole. Robi to nawet z wafcieu,
3zeniach, wydawanych przez kluby tu

Finsł mistrzostw koszykówki
POZNAŃ. Finał rozgrywek w ko- , KPW Warszawa 38:25 (21:13), KPW 

fizykówce o mistrzostw o Polski przy- Poznan — Cracovia 4736 (24:18), — 
niósł niespodziewane zwycięstwo A. Cracoyia

PRZYWÓDCA SPORTOWY 
O W. F. DZIECI

NIEMIEC

r o miło w miem. Je s t to zresztą zupeł­
nie zrozumiałe na tylu wiekową r ra - ’

KPW Warsz. 29:28.
ale na plakatach, na za p ro -! Z. S. Poznań nad Jotych-zasowym ml- j Ostatecznie tytuł mistrza zóobyl A.

strzem KPW Poznań AZS wygrał w Z. S. Poznan uzyskując 3 punkty ,dru- 
ysiyczne musiałby być iakiś snokoi stosunku 34:31 (17:15). W drużynie gie miejsce 1 tytuł włcer^stn a zdobył 

p  Hermana cUcie barokowa 1 • ■ I  r ‘ ł . . P , 1 1 pokonanych brak bv«o doskonałego gra KPW Poznań, na Lfzeaem miejscu —P P. W pod dyrckmą p R. Hermana . j e j ę  barokową. n .ejszy to r . Jeul w tern jakieś zaehły- ̂  Łojr Wynfki pozostałych spoi- CiacovJa i 1 "unktem
a mianowicie . I ,M wieticopiąiKO Chodzi tylko o jedną rzecz — o styw am e sję ludowością — obce W il-i kan naistepujące: AZS Poznać —
z op „Persiwaf i uwe ura an a , ,x‘ść pochodu. W  zeszłym roku był nu. W prow adza to jak iś  jarm arczny ■
w T m iS i^ z a S ig u ?  przaÓifcz*neCZofatar ^w h ó d  z króLewfczem św. K azim ie-', to - całości i naw et obniża jego war- \

r  Dvoral.-i — „Stabat Mater" w wy- '  -cm. M tym roku -  abstrakcyjny P ść ekonomiczną. „K aziuk”  — to 
konaniu wyżej wymienionego, znanego tem at. Sądzę, że ani jeden, ani dru-' gwizdawki, b rloniki, pierniki i zabaw 
dohrze na teren-e Wilna chóru „Echt gi nie tra f ił  jeszcze w sedno rzeczy, ki z kogucich piór. „K ierm asz na św.

W ie'e pracy, wysiłków i dobrych W ydaje mi się jednak, że obchód ten K azim ierza”  to sprzedaż balij, u- 
pomysłów w O fM ^w artiu calosa, ' • Uia  być prędzej w związku z trąd y - ', p i zezy, wełniaków, lnu, kołowrot- ■ cm rem  IOzegrane zostały w  Kat-.wł- 
ko może tem at naz y t ją. że  wiążąc taki pochód ze few. ków i t.p. rzeczy, wyrobionych mozol- cach rozgrywki finałowi we florecie

Kazimierzem , łatw iej i cifowi ej na- ną pracą w czasie zimy przez wło- pań. Ostatecznie pierwsze miejsce i 
w iązać będzie można do przeszłości’ ścian okoliczny! li. i mistrzostwo śląska zdobyła znana za-
W ilna i stworzyć coś, co będzie 'cechą * Pierwszy — ma w artość 'czysto wodwłezka Stanoszkówna (Pierwszy

Stanoszkówna mistrzynią Śląska
w szermierce

KATOWICE. Wczoraj późnym wie-

Teatrna Pohulance
D iii * i  KT5 Wm*.

Człowiek pod mostem
Ce«y iwTczijme — luitkl i  łtu e

jego odrębności. | ofrtyezną, drugi _  isto tn i - ic  rwszy 1 K,t?b,  Szerm- 
D U J  , _  - i * ■ i , • , Reichn.anowa (PKS Łódz), 3) Drohoc-Pnobóil obecny p rzy (>o,„inai trochę. __ w yparł drugiego na szary komec,) Sokó|) M achrz Lv óvv, 4) (Jodzie-

cos z karnawałów włoskich i mcej- aż za koscioł św. Jakóba, a musiałoby |,-ąska >ok()ł Macieiz Lwów). 5) Wie-
skieh. A przecie mamy tu  tradycję być odwrotnie.. (x) . j . zorkówna. Poziomi ogóhry zawódni-
v/łasną pochodów i obchodów, k tóre j — :;— :—

nienie zasługują Stanoszkówna, 
manowa i Drohocka

Reich-

KURS TEORETYCZNY DLA ŻEGLA

BERI IN. W niedzdeię w Berlini” 
przywódca sportowy Rzeszy, von 
Tsctiammer und Cteten. wygłosił wo 
bec zaproszonych gości ciekawy od­
czyt o wielkim planie nowej pracy, ja­
ką zamierza wkrótce przeprowadzić 
Tschammer w dziedzinie wychowania 
fizycznego dzieci.

Na odczyt przybyli m. in. przedsta­
wiciele dyplomatyczni Stanów Zjednc 
czonych, Polski, Argentyny, Brazyfjl, 
Chin, Włoch, Japonjt, oraz Turcji, Beł- 
gji, Rułgarji, Danji, Grecji, Iraku, łr- 
tandji, Austrii, Rumunji, Szwajcarji, Wę 
gier i Afryki1 Południowej.

CHICAGO. W  biegu na 1 milę w 
Chjcaigo — znany średniodystaniso- 
wiec amerykański San Romani ooko- 
nal swego słynnego rodaka Cunning- 
hama, mając czas 4:21 mb.ut.

Na tych samych zawodach Japon
D7V „ .w i .c n m A N Y fH  i CZYk ° e miat W SjCOkl- 0 tyCZCe WynikR ZAAWAh SOWANYCH J4 metry 33fi cnl., lepiej od rekordu

e - japońskiegoKurs zorganizować■ przez 
Żeglarską L. M. i K„ rozpoczyna się 
dziś o godz. 20-ej w lokalu Ligi przy j 
placu Orzeszkowej 11 b. m 4. NnstcO' 
ny wykiad oubędzie się w  Wielki Wtn. 
tek o tej samej porze. Kurs prowadzi

rzek bardzo wyrównany, Na wyrćz- Dr Czesław Czarnowsk.i

MEKSYK Austrałja i Meksyk wal- 
ezyc będą o puhar Davisa 30 k\v ei- 
nia w stolicy Meksyku.
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„Świat ‘
POŁÓW PEREŁ

„LOGIKA1.

Nawołuje się (społeczeństwo do 
Szerszej inicjatywy gospodarczej. Że 
n'hy gnusne i opasłe i nieprzecfeiębior- 
cze.

Tylko zaoom.na się niestety, że 
'ozwinięcie inicjatywy gospodarczej 

to nietyiko pomysłowość i praca — 
a'e także włożony kap.tał. A dla zaan­
gażowania kapitału trzeba mieć jakąś 
choćby minimalną pewność ciągłości 
S°sp„darczej —  z góry U nas zaś — 
'-'estety „gora“ chętnie poddaje przed- 
Blębiorczych obywateli., emocjom huś­
tawkowym

W roku 1929 państwo uznało, że 
^ iac ia rs tw o  polskie powinno sję roz­
bijać, dawać pracę tysiącom facliow- 
c°w, stw arzać podstawy egzystencji 

setek placówek rolniczych i han­
dlowych Zgodnie z tym poglądem — 
Państwo zasiliło producentów - - kwia- 
c'arzy polskich bardzo wydatnymi kre­
dytami, zachęcając do zakładania no­
wych oranżerji i do osiągnięcia zupeł­
n i  samowystarczalności w tym zakrę­
cę od importu zagranicznego.

I ogrodnicy polscy założyli szereg 
Poważnych placówek, inwestując w 
kosztowne urządzenia wiele miljonów
złotych.

Poczerń — jdinem  machnięciem 
P'óra po papierze — w grudniu roku 
'936 zrujnowano cale po.skie kwiaciar-
stW(.

Udzielono olbrzymich ulg celnych 
*"iatom  z Francji. Obniżka wynosi 
95 % A że tam na południu — laska- 
"tym słońcem zaistępuje się w szklar­
zach nasz kosztowny węgiel — więc 
kwiaty francuskie stały się u nas na- 

tanie, że krajowych nikt nie kupn­
ie

Nie o to mam pretensję, że W ar­
szawę zalała powódź pięknych kwia- 
tf>W zagranicznych. Myślę nawet, że 
n°nsensem jest produkować drogo i z 
"'.'"sitkiem to, co można właśnie spro­
wadzić tanio skądinąd Tylko dlacze- 
S° łudzono polskich oroducentów 
SWietnemi perspektywami i opieką cel- 

— aby ootem znienacka odebrać iin 
te Perspektywy i opiekę — i wogóle 
S tinf pod nogami?

Swoista logika — z góry

„STRAWA DUCHOWA".

W tych dniach zasłabł ktoś z pu­
bliczności na sali jednego z teatrów 
Warszawiskich. W ezwane pogotowie 
sł’ .erdziło, że wódz ów zasłabł —  z 
8'ptłu. „A na teatr to  go stać?" — po­
wie zgryźliwa paniusia

Nie prószy pani — na teatr też go 
czywiście nie stać On dostał ten bś- 

®t darmo, od instytucji opiek' nad 
bezrobotny mi pracownikami umysło­
wymi. Instytucja ta  trudni się wyda- 

obiadów. Jako ,.strawę du­
r o w ą "  — rozdziela bilety do teatru.

Że zaś obiadów czasami bywa za­
dało — więc ktoś kto obialdu me do- 
j?tr ł a załapać kartkę do teatru — mo- 
e łacno właśnie w paradoksalnych

^ pomocy rintawej korzystało do- 
przeszio milion osób. Oto plei 

^ - e  wyniki zorganizowanej ofiai 
obywatelskiej. Powszechny 

"■Oot walki z nędzą nie może jed- 
załama.. się. Obywatele! Sto 

olanym ogniem nie ogrzejemy 
bezrobotnych

warunkach zrobić niechcący przedsta­
wienie.., na widowni. ■

Aie to jeszcze nie wszystko. Z roz­
mowy z pewnym bezrobotnym, dzien­
nikarz warszawski dowiedział się rze­
czy jeszcze „pikantniejszej". Owe bile­
ty do teatru są naogót bardzo nr.te i 
chętnie przyjmowane -— bo ci, którzy 
nie ma,ą gdzie mieszkać, idą do tea­
tru, abv się w miękkich fotelach, w 
cieplej sali i w rozkosznym mroku — 
wyspać. No, powiedzmy — przespać.

Dobre i to dla nędzarza, który po- 
wyjściu z teatru błąka się całą noc po 
ulicach do rana — do chwili otwarcia 

I dobroczynnej herbaciarni.
! W ięc jaKiś konkretny pożytek T 

K. K. T. jednak przynosi...

I DYPLOMY HOmOkOWE.

Muszę słę przyznać, że mnie ogar­
nia lekka a Dominacja, gdy gazety przy- 

! noszą wiadomości o nowych służalczych 
dyplomach honorowych. A to jakaś 
Pipidówka uznata największego Pola 

I ka swoim obywatelem honorowym, a 
to  szkoła położnic w Ryczywole G ór­
nym przysłała wielkiemu mężowi stanu 
dyplom doktora honoris causa, a to 
znowu jakiś usłużny archiwista wyna­
lazł dla wielkiego arriwisty gotowiu- 
sieńkie i efektowne drzewo genealo­
giczne, a to wresizc'e cech fryzjerów 
w Kongo ogłosił, kogo uważa za naj­
lepiej uczesanego eleganta na świecie. 
Obdarowany i wyróżniony — cóż ma 
lobić? Przyjmuje bezcenny pergamin 
i uśmiecha się do fotografa.

Kiedy w Anglji ogłuszono plebiscyt 
na najpiękniejsza kobietę królestwa — 
było to  jeszcze za panowania Jerzego 
V-go — fantastyczna większość glosu­
jących wybrała dostojną, ale już daw­
no nie wiośmaną . królową Mary. Tu 
plebiscyt byt nawet napewno szczery 
— bo anonimowy. Tak samo przez 
lat 25 dogmatem spiżowym idla każde­
go anglika ovt aksjomat, że -najlep-ej 
ubranym mężczyzną ina św letie jest 
książę Walji, póżij(ieljszy efemeryczny 
Edward VIII.

Dzis mu ten prym at odebrała — A- 
meryka! Krawcy amerykańscy, zrze­
szeni w związek zawodowy, ogłosili
irbi et orbi, że najlepiej ubranym gen- 

' tlemencm na kuli ziemskiej jest... pre­
zydent Roosevelt....

Tak, ten właśnie starszy pan, bar­
dzo inteligentny, niezmiernie sympa­
tycznie uśmiechnięty, ale najczęściej 
sfotografowany w  dość przeciętnej 
marynareczce i w spodniach niedokład­
nie zaprasuwanych...

Koń by się uśmiał.

PRZEZ AKSAMITNE RĘKAWICZKI.

W Kniszynie (pow. tomaszowski) 
byt sołtys Nazywał się Bazyli Michal- 
czuk — zróbmy mu reklame Co robił? 
Kradł podatkowe pieniądze. Sąd w
Zamościu skazał go na trzy łata wię­
zienia i pięć lat utraty praw.

Jak dotąd — niema wogóle o czem 
mówić. Jeden ze „złotej serji".

Aliści —
Aliści ten sam właśnie sottys za 

identyczne przestępstwo był już po 
przednio skazany w roku 1935 Karę 
mu wówczas — zawieszono na trzy 
lata.

Nie wytrzymał dla przyzwoitości 
nawet tych trzech !at!

Zwyczajny człowiek uczciwy w 
Poisce nie może zrozumieć często, dla­
czego opryszków i złodziei sądy nasze

■f tej rubryce i im ifS K z im y  najcelniejsze w ig *  
bnle najciekawsze ańykuty I feJJetony, tfórp wczoraj 
ukajały skg w  prasie polskiej. Ule op&łruje.ny k r  w 
ładne komentarze. Al* te nie &narzy. abyśmy pędzle* 
.»! poglądy w  nich wypowiedziane. Owszem będą 
te znajdowary utwory naszych pizyjacltt, aędą eow* 
tarzane zdania, z ktfirem. się zgadzamy. Aie rOwrW 
częste będziemy zamleszucaU artykuły przeciwników 
B przedrukowywali poglądy skiajnle z naszeir! pogl% 
dand sporne, jeśli będziemy uwałaś, ło  z jaklchker 
wiek wzgbędew dany utwór, w tyku! czy fełjeieo ro  
sługuje na pow tórzen i ma na zapamiętanie

traktują pizez aksamitne rękawiczki. 
Zwyczajny człowiek uczciwy jednak 
milczy jak ryba Bo wiadomo — wy­
roków sądu krytykować jakoby me 
wolno... A szkoda.

SURoWA OCENA.

„Doprowadziliśmy ido tego, że au­
torytet urzędnika i szacunek dla niego 
u obywateli musimy wymuszać.

Odpowiedzialność za to spada prze- 
dewszystkiem na najwadliwszą polity­
kę personalną, która pozwala dobie­
rać do służby czynniki p o i  żadnym 
względem nie odpowiadające jej, któ­
ra nie uczyniła niczego, by nawet tych 
rńc wykwalifikowanych pracowników 
(urzędnikami howiem trudno ich naz­
wać), jakoś urobić i wykształcić, któ­
ra pozbyła się wielkiej rzeszy ludzi 
fachowych, naprawdę poświęcających 
cale swe życie służbie putmcznei, któ­
ra wreszcie wniosła w mury urzędów 

j atmosferę podatną, może dla służby 
wywiadowczej, ale zguba dis interesu 
służby pro publico bono"; 

j Ach znów ten „biurokratyczny ko­
nik". Czyż naprawdę aż tak źle jest w 
naszych urzędach? Co ten uparty nu­
rek wymyślił?

Bardzo mi przykro — ale to nie ja.
I To jest tylko cytata

Z pisma, które się nazywa „Biule­
tyn Urzędniczy", proszę czytelnika. 
Z pisma, wydawanego przez urzędni­
ków.

Więc chyba trudno je posądzić o.... 
n.esprawiedliwą agresywność?

PIFNIĄDZE LEŻĄ NA ULICY.

W szyscy o tern doskonale wiemy. 
Tylko nie wszyscy umiemy się po nie 
— schylić. A może nie wszyscy umie­
my je.... dostrzec13

Amerykanie mają, jak nikt inny, 
zdolność robienia dolarów z niczego 
To jest, przepraszam: z dowcipnych 
pomysłów. A to nie jest znowu towar 
powszechny... ,

Pewna fabryka galanterii papiero­
wej w Coicago zrobiła w roku ubiegłym 
kolosalny majatek na — kalendarzach. 
Cóż zwyczajniejszego, jak kałenlJarz? 
Co można było w nim zimemć?

Okazuje się, że można było zmie­
nić tylko paoier.

Pomysłowy fabrykatit wydrukował 
swoje kalendarze na sześciu gatunkach 
papieru. Dwa pierwisze miesiące wy-

Subskrypcja na prace grafików
absolwentów Wydz. Sztuk Piąkn. USB.

drukowane były na — bibule biurowej. 
Dwa następne — na bibułce do papie­
rosów. Dwa dalbze — na papierze 
przeciwko komarom. Dwa znowu na 
papierze przeciwko muchom. Dwa na­
stępne na kalce kopjowej. wreszcie 
awa ostatnie — na papierze do filtro­
wania.

Ludzie w yrjwali sobie te sprytne 
kalendarze.

A fabrykant zbijał mamonę
Co tam, oharowuje państwu tę wia­

domość zupełnie gratis

KWIATKI Z ZIELONEGO BIURKA,

Nasz wywóz — jak wykazała dy­
skusja w komisji budżetowej Sejmu — 
bywa dość... fantazyjny. Aby sprze­
dać! — Ale za ile i czy to warto, nikt 
się chyba nie zastanowia?

Sejm ujawnił fakt, że wywozimy 
sól. No, niewiele, jakieś 19 tysięcy ton.

Po czemu sprzedajemy zagranicę 
tonę białej soh kamiennej? — Po 10 
wotych.

A ue płaci za nią konsument u nas 
w (Polsce? 320 złotych za tonę.. (Da­
ne czerpiemy z „Myśli Narodowej").

I Pod samą W arszawą, o 20 kilome­
trów oo stolicy, wskazać mogę rodzi­
ły  chłopskie, których na polską sól 

1 — nie stać.

NAKAZY MARSZALKA

Wiemy wszyscy z wyjątkowej 
książki Sławoja - Skladkowskiego 
„Strzępy meldunków", jaki byt stosu­
nek Marszalka Piłsudskiego Bo prze­
rostu biurokracji w Polsce. Dosadne 
wyrażenia Marszałka o biurokracji by­
wały tak wyraziste, że czasem powtó­
rzyć je tiudno. Ilość urzędników w 
Polsce jest za ■wielka — i z tern trzeba 
Skończyć — oto była myśl przewodnia 
Marszałka. Przekazał ją zapewne na- j 
stępcom w rządach. I co z tern zrobio­
no?

W roku 1930 było w  Polsce 251 ty­
sięcy urzędników. Liczbę tę skompry­
mowano w przeciągu paru Jat do 242 
tysięcy.

W '•oku śmierci Marszałka 1935, 
liczba urzędników wzrosła nagle znów 
do 251 tysięcy. W roku 1936 skoczyła 
uo 255 tys. A na rok 1937 przewidzia­
no już w budżecie 263 tysiące.

Mówi się: testament ideowy W o­
dza Narodu.

Uparty nurek

Julja Kowalska, akwaforta „Opusztzone gniazao” wymiar 21X27
cena 6 złotych

Redakcja Słowa" przy imuje 
zamówienia od dnia 16-go marca 
do 24 włącznie, na ogłoszone pra­
ce graficzne BEZ WZGLĘDU NA 
ŚWIĘTA i niedziele ot* godz, 10 
co  3-ej i od 16 do 19-tej.

Każda praca jesl oryginałem, 
ponieważ po w ykonaniu zamówie­
nia klisza ulegnie zniszczeniu.

Prace oglądać można w oknie 
Redakcji „Słowa", ul. Zamkowa 
nr. 2, —  róg Królewskiej.

ZGŁOSZCNE ZAMÓWIENIA
N r. 1 Ju lja  Kowalska, akw aforta , 

„Opuszczone gn iazdo".

P. p. Ja n  M akarewicz, Wilno, 
M arjan  Laicki tbied, naczelnik urzędu 
celnego, Wiino, H anna Horodttcka, 
Wilno, S tanisław  K ubiński, a rty s ta  
dram atyczny, W ilno, Olgt Koeehly, 
ziemianka, maj. Tarnowszczyzna.

Razem zamówień 5.

N r 3. K rystyna W róblewska, a-
kw aforta „C erkiew ka".

P. H anna liorodeeka, Wilno.

Razem zamówień 1.

N r. 6. W ładysław  Drenio, drzewo­
ry t „Gotyk W ilna"

P.p. Benedykt Masarewicz, major, 
Nowa WTilejka K onstan ty  WęgiTwicz,

Land warów. Irena Bagińska, Wilno,
Rafał Mackiewicz, literał Wilno.

1
Razem zamówień 1.

N i. 7 Leon Kosmulski, m iedzioryt 
„Dom w Kazim ierzu D olnym ".

P. W itold Sylwai.owicz,, doktór 
medycyny, Wilno.

Razem zamówień 1.

N r. 8 W alenty Romanowicz, drze 
w oryt „kościół św. P io tra  i P a w ła " .

P . p. W itold Sylwanowicz, doktór 
medycyny, Wilno, A lina Wilkiewicz- 
W awrzyuczykowa, starszy asystent U. 
S.B. WTil:io, Kazim ierz Gładkowski, 
Wilno, Bolortaw K uźnia S tudent, Wił 
no.

Razem zamówień 4.

C Z Y T E L N I A  J.Markowskiej 
T A T A R S K A  2 2

BELETRYSTYKA, LEKTURA SZKOLNA, DZIAŁ NAUKOWY.

OSTATNIE NOWOŚCI polskie i obce
Czynna od 11— 1 8 /
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00 REDAKCJI „SŁOWA"
WILNO, UL ZAMKOWA 2.

Niniejszem zgłaszam gotowość nabycia drzeworytu

a k w a fo r ty ....................................................................................

nazwisko a r ty s ty ........................................................................

tytuł d z i e ł a ...............................................................................

W cenie subskrypcyjnej . . .  zł

Wrazie gdy na dzieło p o w ż sz e  zgłosi się conajmmej 
20 nabywców i Redakcja Słowa" ogłosi, że tranzak- 
cja doszła do skutku, zobowiązuję się zakupić dzieło 
po wyżej zadeklarowanej cenie

Imię, nazwisko i zawód subskiyibenta . . . .

Dokładny adres

r  AT JA N A  CZERNa W INA.
14)

Rasza ucieczKa z Z. S. S. R.
PRZEKŁAD Z RO SY JSK IEG O  M A R JI CZA PSK IEJ.

Twarz jej nagle stwardniała i postarzała. Nie lata, lecz 
P 1 zeżycia jednego roku zniszczyły jej młodość, wyczerpały siły. 
W więzieniu poznała coś gorszego ou śmierci —  bezgraniczną 
Poniewierkę człowieka.

Nad ranem rozgrzałam się i usnęłam, bardzo wyczerpana. 
Śniło mi się, że jestem w domu, że zapomniałam zgasić świa- 
tło. Wyciągnęłam rękę —  chłód mnie obudził.

—  Co pani? —  spytała moja sąsiadka, która siedziała te- 
raz na pryczy i przyglądała mi się uważnie. Dla niej dzień i 
>oc bez różnicy, stanowiły szereg godzin, pustych i strasznych, 

których końca nie b)'ło widać.
—  Światło! Śniło mi się, że zapomniałam je zgasić...
—  W  mojej celi nigdy nie gaszą światła, obawiają się, 

znowu się powieszę. Niech pani śpi. Dziś będzie pani wzy­
wana na śledztwo.

Ale już potem nie mogłam zasnąć. Po raz ostatni widzia­
łam we śnie mój dom, utracony na zawsze. Poprzednie moje 
tycie, syn, wszystko co mi było d iegie i jniłe, zostało poza 
niną. Drzwi więzienne zawarły się. Czyżbym i ja miała tu 
niebawem wzywać śmierci?

XVI 

B A D A N I E

Byłam spokojna idąc na pierwsze badanie. Mmto wszyst- 
zciawało mi się, że postępowanie sądowe musi mieć jakiś 

n  z°wy charakter, służyć chociaż w pewnej mierze do wyjaś­
nienia prawdy. Moje aresztowanie było oczywistym dowodem, 

iwa męża wzięła zły obrót Naiwnie spodziewałam się 
l *yjsć mu z pomocą, zapewniając o jego niew inności. Nie wy­

obrażałam sobie, że mogli mnie aresztować w tym jedynie ce­
lu, aby wymusić na nim wyznanie nie popełnionej zbrodni. Nie 
wiedziałam, że sędzia śledczy dał mu zupełnie otwarcie do wy­
boru: podpisać zeznanie, że by ł; „szkounikiem‘‘, aloo ponosić 
odpowiedzialność za moje aresztowanie. N:e wiedziałam rów­
nież, że po mojem aresztowaniu sędzia zaproponował mu inne 
wyjście: podpisać pizyznanie się do „winy", być skazanym na 
dziesięć lat Sołowek, kupując tym sposobem moje uwolnienie, 
albo, w razie odmowy ponieść śmierć, i być przyczyną mojego 
zesłania na 10 lat sołowieckiego obozu, syn byłby, w typi wy­
padku umieszczony w schronisku dla „bezdomnych". Wiedziałam, 
że aresztowywano często żony oskarżonych, ale nie mogłam 
wierzyć, żeby aż tak cynicznie szantażowano ich losem, póki 
sama tego nie doświadczyłam.

Z temi to naiwnemi wyobrażeniami człowieka „wolnego" 
stanęłam pized urzędnikiem GPU, któiy kierował postępov'a- 
niem sądowem. Był to jeszcze młody człowiek, o twarzy za­
wodowo niewzruszonej. Przyjął mnie w meczeniu, nie przywi­
tał się, ani nie prosił usiąść.

Później dowiedziałam się, że w GPU przyjęte są trzy me­
tody zachowania się sędziów: ściśle formalistyczna, którą za­
stosował mój pierwszy sędzia G erm anów ,1' histeryczno groźna, 
którą obrał mój drugi sędzia Liebiediew, i porozumiewawczo - 
kokieteryjna, metoda, której nie doświadczyłam, ale która jest 
podobno najwstrętniejsza, zwłaszcza w stosunku do kobiet. Nie­
zależnie od obranej roli, sędziowie zgrjw ali się jak marni akto­
rzy prowincjonalnej sceny. Rzadko trafiał s ’ę inteligentniejszy, 
któryby umiał wyjść poza szablon. To było zresztą zbyteczne 
orzeczenia ;ch podobnie jak i zachowanie — przesądzane zgóry. 
Wykazywanie inicjatywy i oryginalności w stosunku do ofiar 
drugorzędnych, niczem by się nie tłumaczyło.

Początek stanowi fu również kwestjonarjusz dotyczący 
personaljów. ------

—  Pochodzenie społeczne?
—  Ojciec, syn chłopa, otrzymał szlachectwo pizv ukoń­

czeniu studjów uniwersyteckich,
—  A więc szlachcianka!

—  Indywidualne szlachectwo me jest dziedziczne. Ojciec 
był uczonym, biografję jego znajdzie pan w „Słowniku ency­
klopedycznym".

Ten pierwszy sęd,.ia już się więcej nie czepiał mego po­
chodzenia, ale przy któremś z następnych badań, drug; wyto­
czył mi całą sprawę. Krzyczał, że ukrywam moje pochodzenie, 
że moje szlachectwo jest oczywiste, że jesterr. typową przedsta­
wicielką wroga klasowego i t.d. Kiedy wreszcie umilkł, czekając 
na odpowiedź, zdziwiona jego bezpodstawnem uniesieniem, 
powiedziałam spokojnie, aie zjadliwie-

—  Szlachectwo nabyte nie stanowi o przynależności kla­
sowej. Jesteśmy „raznoczincy", czyli stanowimy tyoową in­
teligencję. Narazie odnosicie się do inteligencji gorzej, aniżeli 
do szlachty, dlatego podałam panu t i  wyjaśnienie. Ale o ile 
panu na tejn zależy abym była szlachcianką —  bardzo proszę. 
— to mi jest obojętne.

—  Otóż przyznała się pani! —  krzyknął zwycięsko sędzia.
Mdczałam zdumiona, ale z tej drobnostki mogłam po­

wziąć wyobrażenie, w jaki sposób preparuje się „zeznania1
Pierwszy sędzia badał mnie w następujący sposób:
—  Czy była nani aresztowana-
—  Nie. —
Przypomina mi się popularna anegdotka na temat tego

zapytania, które figurowało we wszystkich kwestjonarjuszach, 
jako że areszt w życiu sowieckiem był zjawiskiem powszedniem: 
Czy byłeś aresztowany? —  pytał sędzia poasądnego a jeżeli 
nie, to dlaczego?

—  Czy była pani sądzoga?
—  Nie. —
Sędzia wpisuje moje odpowiedzi, robi błędy ortograficzne.

zauważywszy błysk ironji w moich oczach, odstęDuje mi pióro. 
Własnoręczne spisywanie zeznań było naogół niedozwolone, 
zwłaszcza w stosunku do kobiet. Redakcja zeznań była sporzą­
dzona w sposób wysoce tendencyjny, spisywać je samej — sta­
nowiło wyjątkowo szczęśliwą okoliczność.

D  C N
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Fotwarzana p/zez wrogów, zdra 
dzana przez pizyjacióf, którym zau 
Lita, Walczyła jak mężczyzna, ale 
kochała jak najczulsza kochanka.

BIAŁY
ANIOŁ

W  roli nieśmiertelnej
FLORENCE N1GH TINGALE

słynna gwiazda
KAY FRANCIS

J u ż  (u tr o  
w  K i n i e

1’SZCZE LARZE ORGANIZUJĄ SIĘ

„HELIOS", j

M A R S
u « i'ec ram sk a  5.

J u l  « tych dniach PREMIERA
pOtęŻŁC^O fllmt) ktligljD< Ko p, 1.

D O N  B O S C O
wyżwlctltuy *  P i l ł c t  pod wy**hą Opieką Jego E m ia ta t l i  K<.K«>djn*U 

AUGUSTA HLONDA 
i pod P ro tek tau to K  A-cJ* K a to l icM aJ .

D iii  o g tdz  2 cj ipecjilny p<ikii dl« Z .protzoayeb Gości.
Up oozo t «  o pnok toa lac  przobycie I

D z i śl ^  

KTÓRĄ UWIELBIA

N e o t fu k o la ln ie  o s t a t n i  d z i e ńHELIOS |

Mistrz PADEREW SKI
„ S O H a I . ,  K S I Ę Ż Y C O W A " .

Z dnia 15 marca 193? r.

iit łc s  wmszawm#
W  dniu 14 m arca br. odbył . ię zjazd j

jiszczclarzy, pow. oszmiańskiego w ce- I
lu zorganizowania Powiatowej Sekcji i DEWIZY:
P s/ezelarsjiiti, oraz omówienia potrzeb Belgja 88, 95 — 89,13 — 88,77.
pszczelnictwa w powiecie oszmiańskim Bertrń ,1 5 211,94.
Przewodniczył p Lucjan Krajewski. ? JańskJ 00o(£  “  -  *»£>-„  . . , Amsterdam 288,65 — 289,35 — 287,95.

Przewodniczący zakomunikował ze- R(>lenh ga ,.15>25 _  , ,  5#54 . .  n 4  s6
branym, że Sckr ja Pszczelmczo - G gro Ltmdyn 25,81 -  25,88 — 25,74. 
dnicza zostaje rozdzielona w ten spu- Nowy Jork czeki 5,27% —  5,28% — 
sob, że: oddzielnie tworzy się Powiato 5,26%.
n 4 Sekcję fszczelniołcą przy OTO i Nowy Jork kabel 5,27% — 5,29 —
tvR w myśl regulam inu OTO i KR. _  5,26%.

' . . , , Osao 129,65 _  129,98 — 129,32.
Po zaznajomieniu zebranych z tres - p Rry j 24 25   24 31   24 19

erą regulaminu Powiatowej Sekcji Praga 18,41 _  18,46 — 18,36.
Pszczelarskiej p rzy ję ty  został jednogłn Stokholm 133,10 — 133.43 — 132,77.
śnie poczem wybrano zarząd: preze.-, Zurych 120,30 —  120,60 — 120,00.
p. K rajew ski L skarbnik p.Jurew icz, Wiedeń 99,20 —  98,80.
sek.Moczydłowski, Tarezewski, delegat in 27 85 — 27,95 27,75.1 j o  11 A O
do Woj. Sekcji Pszczół. p. Andrzejew

Ł & S I N O  1 N i e o d w o ł a l n i e  s i l  t n i  d z i e ń

~ W O Ś W I Ę C E N I E
B chiterikte ,  petae uK Ł eip ieczem tw  z migania dobreczyńcow  

ludzkości dla szczęścia  świata w genjalnej realizacji 
ihiatrza-7«ź»*er« W S. Y f c N  D Y K Ę 1*.

W roi. gł. ROBERT TAYLOR I BARBARA STAN j/YkK.
h a d p r o f u m :  Atrazcje i aktualja.

CAŁY S WIAT

M a rta  E G G E R T H
gra śpiewŁ i tańczy w Elmit

CZARUJĄCE OCZY.
Nadprogram:

A
H I S Z P A N I A , kraj krw iwych walk.

Paliki*
KINO .tWUTIlir lliklnltu l.i D ilt

catrając* Marta EGGERTH
ar swej najnowszej pop u ow ej kreacji jako

„ B L O N D  C A R A B  ■ I "
W pozostałych rolach: Leo SLEZAK, Ida WUST i inoi. 

Nadprogram: ATRAKCJE.

ej d  z a r a z
potrzebny Ickal 3 —4 pokojowy parterowy z jednym dazym pokojem 
■a zaklkd m echim czay =w centrum lub pooliżu rentraaa s i l i ł a .  

Oferty pod M. B. do Administracji .S f e r a ’,

eki.
Jednocześnie odbyły się W alny Zjazd 

P słczi larzy w pow. wileńsko - trockim^ 
w dniu 12-go bm. na którym  o róż­
nych spraw ach najbardziej aktualnych 
dotyczących pszczelmctwa — zebra­
nych poinform owali jirez.eś Powiato 
wej S ekeń Pszczelarskiej, oraz prele­
gent pszczelnic.jy W ojewódzkiej Sekcji 
Pszczelarskiej jiyzy WTO i KR.

ŁOTWA REKRUTUJE ROBOTNI. 

KóW W POLSCE.

Helsinki 11,43 — 11,37 
Montreal 5,28% — 5,26.

Tendencja mocniejsza.
AKCJE:

Bank Polski 100,50.
Cukier 30,75 —  31 00.
Węgiel 21,50.
Lilpop 13,95 —  14,00 
Mudrzejów 8,00.
Norblin 65,00.
Ostrowiec 30,00.
Starachowice 35,00 — 35,20.

Tendencja mocniejsza 
WALUTY:

Belgi belgijskie 89,13 —  88,70.
Dolary amerykańskie 5,28% — 5,26. 
Dolary kanadyjskie 5,28 — 5,25%. 
Floreny holenderskie 289,35 — 287,65. 
Franki francuskie 24,31 —  24 17 
Franki szwajcarskie 120,60 — 119.80 1 
Funty angielskie 25,88 — 25,72

WILEJKA. W dniu 13 b. m. orzybył 
do Wilejki aelega’ łotewskiej Izby Roi 
nfczej P- Arnold Meżsargs i odbył z , 
miejscowym starostą powiatowym kor 1 iuldeny gdański- 100,20 — 99,8< 
■erencję w sprawie rekrutacji robotni-■! Korony czeskie i-,v4) — 1580. 
ków sezonowych do prac rolnych na Korony iduńskie 115,-54 — 114,70. 
Łotwie [Korony norweskie 129,98 — 129,00.

' i w k - c p ,  rozpocznie a ,  .  p ie .w  :̂ „ 5 » lA 4 5 '

Najwięsza na Wileń szc tyźnie Pierwsza 
CURZł SCIJAn SKA HURTOWMA GALANTERYJNA

FRANCISZEK FftLfCZKA
Wilno, Zamkowa Nr. 9, tel. 6-46. 

posiada w  wielkim wyborze: bieliznę damską, męską i dziecinną, 
trykotaże, pończochy, skarpety, krawaty, rękawiczki, kołnierze dam­
skie i męskie, lalki, zabawki róint, pitki gumowe, nici, wstążki, ko­
ronki, bluzki, swetry, torebki oraz inne towary branży galanteryjnej.

Dwunastoletni ROMAN pOROSZEWSKI. aaułek Zakretowy 5 m. 3, wy- 
iszedł j  domu 12. III. b. r. i nie wrócił. Ktoby wiedział o jego pobycie 
proszony jest o powiaoo.weme rodziców lub najbliższy oosterunek P P.

BR POROSZEWSKI.

Programy radiowe
WILNO.

Wtorek, dnia 16 marca 1937 roku.
6,30 Pieśń poranna. 6,33 Gimnasty-

Ofiary
Prezes Bat.ku Ziemskiego B. Sza- 

tółmo sk łada:
Dla chorego inżyniera z żoną i

„ J A N U S Z E K 11
Świętojańska 6

p o l e c *
wykwintną bielizną, tryketarze, 

pończochy, swetry, skarpetki t t. p.
Ceny bardzo aitkle.

NASIONA gwarantowane poleca  
G ospodarstwo Ogrodnicze

ISt 1860 W . W  E L E R tel. 1057 
Wilno, Sadowa 8.

R o l i  l  d a i j e .  
Cenniki wypytamy b e z p ł a t n i e .

ka. 6,50 Muzyl z płyt. 7,15 Dziennik dwojgiem małych dzieci zł. 3.
poranny 7,25 Program dzienny. 7.35 
W ileński orkiestra mandcltrustów „Kas 
kaida". 8,00 — 8,10 Audycja dla szkół. 
8,10 —  11,30 Przerwa 11,30 Audycja 
dla szkół. 11,57 Sygnał czasu i hejnał. 
12,03 Muzyka polska w wykonaniu ei- 
kiestry dętej.. 12,40 Dziennik poili li­
niowy. '2,50 O ziarnie siewnym —  po­
gadanka rolnicza. 13,00 Muzyka popu­
larna. 13,15 — 14,00 Poranek szkomy, 
orkiestra symfoniczna pod dyrekcją

opuszczonego starcadia chorego,
3 Zły

dla osoby in teligentnej, chorej i  zł. 
Zofja Nowukowa dla głodującej 

Braslawszczyz.iv zł. 3.
D yrektor gimn. Kupieckiego Fe­

liks Borkowski na Fundusz Obrony 
Narodowej zł. 4.50.

Zam iast kwiatów na trum nę ś.p.

Tapczany, otomany,
meble klubowe
ę •  I e c i

WACŁAW M O Ł O D E C K I
Jo f lt lU ń sk *  8. C n y  kankatencyjse

0. MATKIEWICZ
vls & vls Skopów! I 

ol e c s
ZEGARY I ZEGARKI różnych łiiw 

*rtt wyreby jabilerikie 
Tamże s o l i d n a  naprawa zegarków 

z peiną gwarancją.

_ j Liry w ioskie 24,20 — 23,70 
Marki finskie 11,43 — 11 ,CO.szych dniach Kwietni?. Kontyngent no 

botnikow do wyiazdu na Łotwę prże- . . .
w dziany jest na 2.500 asót dU po-
wiatu wilej«kiego. W yjaz- nastapl par-1 u,^rjack,e 96,00 - 9 ^ 0 0
tjami po kilKa^t do ijs-ąca osób. Dc • memieck.e srebrne 133,00
tychczas w latach poprzednich robol 
nicy otrzymywali bezpłatny przejazd 
kolejami, w iytn roku zaś opłacać bę­
dą 25 proc ceny biletu

Le-vickiegc z udziałem K fw L  >ckiej. j,ra tk i Bencdykiy Banderskiej H em y-
Akomp. o objasn. W, Rudnicki. 15,00 .r  ka Janoszowa na. Dom opiek- M atki

Bożej na Antokolu zł. 5.
N a Dorn Ojileki M atki Bożej Sena­

torska 25, składa A lina Augustowska 
zi. 5 zam iast ku ia tów  na trum nę nie­
odżałowanej S iostry Bcnedykty.

P . Jan ina  B ejnar spełniając jirośbę

i Wiadomości gospodarcze 15,15 Kon- 
cerl reklamowy. 15,25 Życie kulturai- 

[ ne miasta. 15,30 Odcinek prozy 15,40 
Program na środę. 15,45 Muzyka pol­
ska. 16,00 Z litewskich spraw aktual­
nych (w  jęz. polsk.). 16,10 Muzyka 
polska 16,15 Skizynka P.K.O. 16,30 
Koncert fortepianowy 17,00 Dni pow-

Ogłoszetiia ś w i ą t e c z n e
do „SŁO * A ,‘

ns usionksch sprcjslnit dogodt ych 
p r z y i n n | i

BIURO 5 S lC  śZEŃ

SttfmGraboyyskiego
w Wilsir GARRAPSKA 1 , łtl- 82.

K n u b r ł i r  n«

MPLJORACJE W POW BRA SŁAW 

SKIM I ŚWIĘCIAŃSKIM

BRASŁAW. Referat meljoracyjny 
pizy starostwie powtatoweiu w Brasła 
wiu, obejmujący swą działalnOocią po­
wiaty brasławski i śyięciański, sporzą 
dzB już cesrawienie robót wykonanych 
w roku ubiegłym na terenie tych po- 
w atów. Z wykazu tego wynika że w 
roku 1936 na terenie powiatu brasła w 
sklego wykopano rowow 27655 km. o 
kubaturze 91849 m. sześć. Umocowano 
lino rowów płotkiem na długości 7346 
km. oraz umocniono skarpy darniną 
na przestrzeni 25 474 m. kw

W rob i bieżasym prace meljoracyj 
ne na terenie tych powiatów prowadzo 
ne będą w szerszym zakresie.

129,00.
PAFIERY PROCENTOWE:

3% pożyczka inwestycyjna 1 em 
65,75, serje 85,00.

szednie pańsłwa Kowalskich, powieść ś.p. siostry Wesołowskiej, składa na 
mówiona. 17,15 Pieśni K Szymanów- ręce d-rs M ajora Pancerzyńskiego 
skiego w wykonaniu St. Korwin Szy- ptTZ siostry przełożonej Janiny Dut

kicwiczówny na biedne dzieci zł. 20.manowskiej. 17,35 Utwory Debussy- 
ego 17,45 Na święta skecz Z Morsti- 
nowej. 18,00 Pogadanka aktualna 

3% pozy czka inwestycyjna 2 em. 65,00 jg^o w  świetle rampy — pogadanka Galanteria damska, męska i dziecinna
serje uenotowane. 0 nowinach teatralnych wygłosi Putra- ' Wielki wybór. Najmzsze ceny.

5%  konwersyjna 54,56 — 55.00. J ment i^,35 W scnód w pieśni — Tur- \
6% dolarowa kupon 50,51. * tja. 18,50 Pogadanka aktualna. 19.00
t%  premjuwa dolarowa 4 r ,75 — 45,,;5 j e(}na CZy Wiele organizacyj młodzie-
1% stabilizacyjna 368,00 kupon 75,31. . ży? _  Dyskutujmy. 19,20 Ukra-ńska
4% konsolidacyjna 52 63 — 51,00 — 

51,50 dwa ostatnie droone.
4% Pozn. Ziem. Kred. 41,50.
8% przem. poi. 63,00.
8% ziemskie doi. gwar. kupon 34,09 
4% %  ziemskie serja piąta 51,00.
5% Warszawy nowe 57,00 — 56,38 — 

56.50.
5% Łodzi nowe 51,50 — 51,25 
6% obi W arszawy szó&ta emisja 60,00 

Tendencja dla pożyczek mocniej­
sza, dla listów utrzymana

Na .lob ., u .-^nek  "g d v  nie jes.

opera ludowa. 20,40 Dziennik wieczor­
ny. 20,50 Pogadanka aktualna. 2 ',00 
Panna Teodozja pisze walczyki — au­
dycja muzyczna. 21,40 Szczerość w  
poezji —  szkic literacki. 22,00 Koncert 
zespołu śpiewaczego „Moment i ma- 
drygal“ 22,30 Muzyka taneczna z Ca­
fe Club 22 55 — 23,00 Ostatnie wiadc

WARSZAWA, 
środa, dnia 17 marca 1937 roku.
6,30 Audycja jroranna. 11,30 Audy­

cja dla szkół. 12,03 Muzyka operowa 
(jłtyty). 15,15 Trio Polskiego Radj.i. 
16,25 „Tysiąc i jedna noc" — suita

poleca 
JULJA GNIADKOWSKA 

W'flno, ul. Wielka 26.
Gorsety. Pasy lecznicze. W yrób wła­

sny. Reparacje.

NAJWIĘKSZA W WiLNIE 
PAROWA FARBIARNIA

I CHEMICZNA PRALNIA

W O J T K I E W I C Z A
Bonifraterski 2 — Mickiewicza 22. 

T<l*fow 20-4S.

Lekarze
Dr. Zygmunt KUDREWIC3
C7iwr*by w c a try c i* *  — sy filis , skórki 
I maciapłtlawe, Przylase]* f  I—1 

i —>. Zaakasra 19 ai. 2. T*ł, 19—fO.

if f lk  sprzęci

Paszikus f n c i
■ B H M M B H g

MIERNICZY PRZYSIĘGŁY poszuku­
je pomocników z własnemi instnimen 
tami. Zgłoszenia pisemne z podaniem 
kwalnikacyj do Adm. „Słowa ‘ pod 
„M. P .“

RZADCA kawaler energiczny poszuku­
je posady samodzielnej lub pod dyspo 
zycję. Zgłoszenia Jagiełowicz, Koso» 
Poleski. Choroszcza
OSOBA rooziny, młoda, inleligen 
tua, zajmie się pi o wadzeniem domu 
kulturalnej osoby, lub jako dachowa, 

| z poleceniami, siostra do chorych. — 
Wilno „Poste-restante". Dowód oso­
bisty Nr. 1594.

24-LE7NIA PANIENKA zdohta, praco­
wita, znająca krój i haft artystyczny, 
poszukuje posaay do dzieci. Charakter 
ma łatwy, pogodny, po jaoteku popra­
wnie mówi, skończyła kursa dokształ­
cające Konopnickiej i 3-letnie kursa 
kroju, lubi dzieci. Dobrego prowadze­
nia i warta dobrej pomady Zgłosić się 
Zarzecze 5 /2  w rannych godz"iacb o  ̂
9 — 12 lub wieczornych od 6 — 8.

SŁUŻĄCA młoda zdrowa poszukuje 
piacy pokojowej, esspedjentki, lub 
kelnerki. Posiada dobre referencje. — 
S-to- Jakóbska 2-8 m. 6.

PORADNIA ZAW 9DOWA DLA 
DZIEWCZĄT STOW „SŁ U zB a 0 
BYWATELSKA w Wilnie, przy ui. 
Biskupa Bandurskiego 4 m, 6 poieoa.

ekspedjentki z umiejętnością pro­
wadzenie uproszczonej buehalterji, 
maszynistki, korepetytorki, juelęgmar 
ki, wychowawczynie, instruktorki szy 
cia i gotowania.

Poszukuje pielęgniarki, oraz wy­
chowawczynie z ukończeniem Semina­
rium Ochroniarskiego.

Pośrednictwo tx zpłatne. Poradni? 
czynna w poniedziałki, środy i piątk 
od godz. 12 do 14.

B  BIURO PRACY Stowarzyszeni Fan 
Miłosierdzia św. Wincentego a Paulo 
poleca uczciwe i kwalifikowane nau­
czycielki, wychowawczynie, bony, pi*

PLAC do Sprzedania p rzeszło  1000 m.- P°koiowf  * szyden  ̂ 80S^ r
w fen tram  z p.iivodu wyjazdu niedrogo 
ilowiedzieć się Suwalska 3 m. 2.

FOLWARK— 70 ha, 14 km. od W il­
na wydaje się w dzi, rżawę. Królew­
ska 7 m. 1 od 3 do 6.

'y t i e m a  u) t i f t n  a t? i  
M  x t t j  x e ,

n ym

/a p ó ź n o  C zy  'o e łn iłe ś  ju ż  o b o w il Sergjusza Bortkiewicza 17,00 „Kam- 
żek  o b v w a te !e k i, b io rą c  u d z ia ł w panja inflancka Marszałka Śmigłego - 
ak c ji DOmOCV z im o w e j u e z ro b o t-  Rydza" — od.-zyt. 1715 Koncert soii-

i stów. 17 50 „Rozmowa z Elizą Orzesz- 
| kową" (wywiad fikcynv). 19.00 Au­

dycja żołnierska 19,20 Mała Orkiestra 
Polskiego Radja 2 ' 00 „Opowieści o 
ChoDinie" — wieczór XII — „W  zam­
kach Szkocji". 21,45 Gabrjei Faurć: 
Kwartet fortepianowy G - Mol op. 45 
22,20 „Śpiewy Mickiewicza i Filare­
tów" —  audycja muzyczna. 23,00 Mti-

Trzeba d b ać . b y  żo łąd ek  spraw nie km  kr to* 
now af I przyzw yczaił! g o  d o  iy słem a ty czn eg o  
w ypróżn ian ie d ę. N ie  nrolno n iszczyć o rg a ­
n ów  trawienia obstrukcją  p on iew aż w kisr- 
IcacS p o z o s łiją  suDsłancja gn iln e, zatruwając 
organizm .

Zi O L A  * G Ó R  H A R C U  D-ra Lattera

reguluję io lędef^norm uj^  traw ienie, łagod n ie  
p i zeczyszcza ję , p obu dzają p rzem ian ę m a­
terii. stosuję się  przy obstrukcji, przy cierp ie­
niach w ątroby, w oreczka ż ó łc io w e g o , (ka­
m icy żó łciow ej), przy cierpieniach h em o ro i 
-dalnych  I o ty łości.

A s Z  B ń  R H A B C f f D - r a ?£ i A U  E H  A .

W S Z Y S T K O  
M Y J E  

i P IE R ZE
W Y R Ó B

FABR...DOBROLIN"
W A RSZA W A

zyka lekka (płyty).

l !PZFDOWA CEDUŁA 
GIEŁDY /B 0 2 0 M '0  . TOWAROWEJ '

I LNIARSKIEJ W  WILNIE.
Dnia 15 marca 1937 r.

W ziotvch.
CENY TRANZAKCYJNF 

Mąka pszenna gat. I 0 — 20% (wy­
ciągowa) — 50,00.

Mąka pszenna gat. i - A 0 — 45% —
46,75 — 47 25 

Mąka pszenna gat. I .  B O — 55% —
45.00 — 45 62%.

Mąka pszenna gat. II -  E 55 — 60% —  w Bydgoszczy chcą zawrzeć związek

Zapowiedź
Podaję do ogólnej wiadomości, że' 

1) zbożowiec .Tan Tadeusz ZIM NIAK, 
żarn. w l  idzie m. powiatowe, syn żo­
ny kupca Stanisław a M oskalita F ra n ­
ciszki Zirnuiait zam. w Krotoszynie 
ffl. powiatowe, 2) M arja M agdalena 
P1ŁYL1ŃSKA bez zawodu, zam. w 
Bydgoszczy, Prom enada 2, córka kup­
ca Paw ła K azim ierza Prylińskiego L 
żony jego Mai ,i. z domu Gabler, zam

- dynie ł kucharki, Zapisy pracownic co­
dziennie od 10 — 13 Młynowa 2/9.

OSOBA inteligentna w średnim wie­
ku poszukuje posady przy goapodar 
a rwie w małej rodzinie lub n sumo* 
nej. Dobrze gotuje i szyje. Może być 
przychodzącą Końska 10 m. 6, od 10 
—12  i 4—7,

OKAZYJNIE w Bydgoszczy spowodu 
wyjazdu oddaje się od zaraz w najlep­
szym punkcie miasta piętnastoletnia 
świetnie wyrobiona praktyka iekarsko- 
dentystyczna wraz z 4-ro pokojowem 
mieszkaniem komfortowem umeblowa- 
nem za niską cenę na bardzo dogod- J 
nych warunkach. Oferty nrosze nadsy- j 
łać: Bydgoszcz, ul. Curie - Sklodow- DO SERC L1TOSCIWYC 1 zwracam 
sklej 16, Paweł Zajączek. (się z gorącą prośbą o palto dla nau­

czyciela. Otrzymał marne lekcje ns

R ó i n t ?
BMtt*

POMPY, automaty wodociągowe zbio 
rniki, boliery, żaluzje okienne, Hydro­
for, Warszawa, Królewska 23.

38,25 —  38,75.
Mąka pszenna gat II - F 55 — 65% —

36.00,
Mąka pszenna gat II - G 60 — 65% —

33.00.
Otręby joezenne miałkie przemiał stan­

dartowy — 17.30.

małżeński. Obwieszczenie zapowiedzi 
nastąpić winno w Bydgoszczy i w „Sło 
wie' ‘ W ileńskiem.
Bydgoszcz dnia 11 m arca 1937 r

U rzędnik S tanu Cywilnego

M  a  i i  te a
STUDENT USB udziela korepctycyj 
w zakresie gimnazjum. S pecjalność- 
m atem atyku, fizyka, i jęz. niemiecki. 
Nauka skuteczna. Łaskawe zgłoszenia ; 
d-> adm. „S łow a" pod A. M

L o k a l e
SB

; peryferjach miasta i oiega na nie ber 
palta w zniszczonem ubraniu. Najlich 
sze palto istnem dobrodziejstwem bę­
dzie. Przesiać je lub zawiadomić pro­
szę na Zarzecze 5/2.

USOBA inteligentna, chora, ar nrełż* 
tej nędzy, ukrywająca swoje ubóstw > 
a zasługująca ze wszech miar sta zwrń 
cenie uwagi i pomoc, o którą agile * 
1Ia niej pro3i Raaa Centralna Sitya 
Pań Miłosierdzia św Wincentegc a Pa­
ulo, które wyjątkowo cieżkie położeni* 
Inteiigentki stwierdziło. Zarzecze 5/3

DO W Y N A JĘC IA  M ieszkanie 6-cio

GINIE Z Gł ODU ! STRASZNEJ BIEDY
chory inżynier z żoną i dwojgiem ma- 
fvch dzieci. O ratunek dla nieszczęśli­
wej rodziny przez dostarczenie żywno­
ści, odzieży, o >ału i bielizny pTrsi go- 
rgco Caritas. Zamkowa 8 .

pokojowe ze v szystkiemi 
słoneczne, suche.

wygodami,

S M

CHORY. OPUSZCZONY STARZEC
. . . .  i umierający nie ma ani bielizny, aiJ c-

z widokien aa o- iryc.a nje mówiąc już o odpo wiednisj 
gród Bernardyński, Czynsz niski. opiece i pożywieniu, jtościw ym  ser­

com poiece go Caritas. Zamkowa 8.w /z  (— ) Dziurla Wilno, ul. Zarzeczna 16.

W ydawca Stanisław Mackiewicz. Druk „SŁOWO" Wilno, Zamkowa 2. Redaktor ,n!| Z. Andruszkiewicz


